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Dymisja min. robót publ. Moraczewskiego.
Prezydent "zpiitej nie przyjął dymisji ?

(Telefonem od naszego korespondenta).

0nali się,
do końca świata,

*r\v.
sem

ać
c,n inne narud,. a tymcza;-

,lych przesadź T  od P^rafjal- 
2akłada'a ł nm e^sp° rtu)a towar,

k o r 4 i r diOWe piacó-'“ki i cią-

0^ £ ^ w ZU,ta:t^  był°  to, że 
^ ^ k s z o ś o S .6 W RosP o sta ły  w

Warszawa, 6 lutego.
Klub sejmowy P. F. S. wydał dziś 

komunikat nast. treści: „Towarzysz 
Jędrzej Moraczewski złożył dziś na 
ręce prezesa Rady mm. podanie o 
dymisję ze stanowiska ministra ro­
bót publicznych, ponieważ ziy stan 
zdrowia nie pozwala mu spełniać 
swych obowiązków. Dymisja zesta­
la przyjęta".

Centralny komitet P. P. S. .zasta­
nowi się w  najbliższych dniach nad 
sprawą powołania do rządu nowe­
go przedstawiciela!.

Koresponaent Wasz dowiaduje się, 
że istnieją następujące, kiorcepcjfe 
obsadzenia tego stanowiska We- 
dilug pierwszej tekę min. r0bót publ. 
objąłby pos. Hausner iub Jaworow-

SKi, zaś według innej, dotyciiczaso- 
wy mm. przemysłu i handlu p. Osie 
cki objąłby tekę robót publ., zaś min. 
przemysłu i handlu pos. Diamand.

W kolaoli sejmowych wymieniają 
też inną kombinację. Jeśli suorunc- 
twa rządowe na to  się zgodzą, tc  P. 
P. S. pragnęłaby mieć dii a siebie wl- 
cepre^esurę Rady min., rezygnując 
równocześnie z tek ministerialnych. 
Na to stanowisko wymieniani są pos. 
Niedziałkowski i tsarlicki. Ostatecz­
ną decyzję (poweźmie centrallny ko­
mitet wykonawczy P. P. S., k tóry 
zbierze silę w dniu 9 bm.

W  ostatniej chwili — godz, 23.30 
— dowiadujemy się, że Prezydent 
Kżpltei nie Pr*yjął dymisji min. Mo- 
raczewskiego.

-xo 0X-

Pos. Wojkow o układzie handlowym
z Polską.

(Telefonem od naszego koiespondenta).
wiecklej przewodniczącym delega­
cji zostałby Fuerstenberg-Hanedki, 
członek kolegium handlu zagrań Ze 
strony polskiej wymienialny jest p. 
Tennenbaum.

Warszawa, 6 lutego- 
Poseł sowiecki p. W ojkow oświad­

czył wonec przedstawicieli przemy­
słu w  Lodzi, iż nie widzi przeszkód 
na drodze do zawarcia traktatu han­
dlowego z Polską. Ze strony so-

Sprawa wejścia Polski
do Rady Ligi Narodow.

W arszawa. (Tel. w i)
I )yrektof departamentu politycz­

nego miniśt. spraw zagranicznych' 
powrócił do W arszaw y z  Londynu 
i Paryża. P. Łukasiewicz podiczas 
Pobytu swego w Paryżu omawiał 
tam sprawę wejścia Polski do Rady 
Ligi Narodów.

 oo-----

Delegacja sowiecka
u prezesa Rady min.

W arszawa, 6. 2. (AW). Delegaci 
przemysłowców sowieckich, ba­
wiący w Polsce, pod przewodnic­
twem p. Małyszewa, zifożyb dziś 
wffizyitę ptremgeiowi SKirzyńskiemu. 
Delegację prowadził pose1 W o jk o w ,,

Posiedzenie Komitetu
Drzewnego.

W arszawa 6. 2. (AW). D. 6 b. m. 
rozpoczęło się w  miń. romictwa Pod 
bierowuilictwem p. Kiomika posie­
dzenie Komilictu Drzewnego w spra­
wie postulatów i.j£emiecka;ch w  za­
kresie polskich taryf celnych, Poza- 
tem omawiano sprawę udziału Pol­
ski w wystawie leśnej w  Mediola­
nie oraz postulaty przemyśli drzew­
nego w zakresie polityki, cem.

~xo ox-

Polsce należy się miejsce
w Radzie Ligi Narodów-

ASe czy uda się powiększyć skład Rady?

straciij<1n fÛ ,ZOne lp'rzie,z nowe fa-
ie,S htero P0<*sr?biek ,całych Pok^-^CWą UM„-^ p , t e p ł  uchwala się 
^tawę, p+ńra 0nsulaTmi= tą sama 
M  nr<v„« % WU'na nam W te już 
^ dów ^ rt t Pr0Centj- DW o  za 
eiczy, . - '  e8° . w J folsce Euro-

Jem !hwiu f k:Og0’ napo- 
^ ^ e tó w  |,ą PfU p iórem  samych1 
?iui\ ode-, au Się prE;eła m ać  tęp y  
^ ófy S  S ?,Cy 188 odl świata, 
Szej e £  uhejscem dla nar- ekspansjj gospodarczej.
Uiekau P ^ k  ustawa naprawia po- 
^e, l0 ° ’ cp b>’ło bł9<lne i bęzcelo- 
kweslia flr,a  ;es,7CZe bozos,aje
cb°dzi K- Pau*a' 1 tu znowu za“ 
Systemi° aWa’. pr,zy ^ iste jszym  
5bą „. e na uriejsca konsularne wci- 
telnei t  dzie’ którzy zamiaist rze- 
sza^s, ra-  będą reklamować war- 
V0§ć 1 S^uPotę, powojenną chci- 
skandaj °   ̂ Rasze wzysłowione już

Paryż, 6. 2. (PAT). Nav.iąiahjąc do 
^pra^y ewcnnuamego powiększenia 
nczby stałych miejsc w Radzie’ Ligi 
Narodów, „,M'atin“ piisze: „Byłoby
zupełnie naturalne, gdyby Polska 
— która brała tak ważny udział w 
konferencji locarneńskiej i która re­
prezentuje 30 miljonów ludności — 
otrzymała stałe miejsce w  Radzie 
Tego samego zdania jest ,,Gauloiis“. 
Dzknnik ten puzewiduje, że z chwi­
lą wejścia do Ligi1 Narodów Niemcy 
spowodują dyskusję, której celem

sp ra w y  ciężarów, jakie ponosi Rze­
sza na podstawie traktatu pokojo­
wego.

niem c  o m  b a r d z o  ś p ie s z n o .
Paryż, 6. 2. (PAT). „Maltfin" do­

nosi, że w  czasie wczorajszej nara­
dy Briand i ambasador Hoescb do­
szli dlo całkowitego porozumienia w 
sprawie konieczności jak najszyb- 
szego załatwienia formalności, — 
związanych z przystąpi oniem Nie- 

byłoby poddanie stopniiiowej rewizji mieć do Ligi Narodów.

Należy się obawiać, lże na placów­
ki te pewne sfery zechcą ludzi jak 
najbardziej prawicowych, pod po®cr 
rem, że oni są „specjalnie szczepieni 
na komunizm”,

W szak uziś jeszcze wielu p a r a f ja -  
nom trudno wytłumaczyć, że walka 
z komunizmem r,ie jes. poaobna do 
walki, jaką prowadzi się z szatanem. 
W alka z komunizmem, to  czynne 
wprowadzenie w życic zasady zwy- 
cżajnej sprawiedliwości, to prakty­
czne wykonanie postulatu demokra­
tycznego, to myślenie zdrowym nie

ograniczonym partyjnie **ozumem
Obecność min. Skrzyńskiego na 

Posterunku jest pewnego rodzaju 
szczęściem, bo jest nadzieja1, że po­
trafi on delikatnie, jak zwykle, omi­
nąć partyjne naciski ze strony koali­
cyjny cn kolegów. I od pierwszych 
kroków nowych naszych konsular­
nych przedstawicieli, zależeć będzie, 
czy ud j się nam do pewnego step ni a 
powetować Poniesione już straty 
i Przygotować grunt pod bardziej 
trw ale stosunki.

 oo-----

Zjednoczenie parlamentarne
Niemcćw w Czechach.

Praga,*6 2. (PAT.). W czoraj wileca 
ula konferencji klubów niemieckich 
ztosfuło utworzone wspólne parla­
mentarne przedstawicielstwo klu­
bów ni-mbeckich. Na prezesa klubu 
wybrano dr. Spinę. Niemieccy na­
rodowcy nie wstąpili, do nowego 
ziwiąizku.

Notowania gieferowe.
Dolar w wolnym obrocie dnia 

6 b. m.: w Warsziaiwie 7.35 zł.; we 
Lwowie 7.35 pracą — 7.40 żądają.

Zurych urzędowy: W arszawa
0.00. N. Jork 5.18 i sfedim ósmych. 
Londyn 252375. Paryż 19.44. Wie­
deń 75.05. Praga 15.36. Włochy 
20.89. Belgja 23.60. Budapeszt 72.70. 
Sofja 3.65. ttolandja 208-10. Oslo 
105.50. Kopenhagi 128.10. Sztok­
holm 138.90. Hiszipanja 73.35 Buka­
reszt 2.26. Berlin 123.575. Belgrad 
9.14.

iPogiełda nowojorska* Wąrsizawa 
14-OC. Londyn 4.86 i sieitói szesna­
stych. Paryż 3.7475. Wiedeń 14.06 
Praga 2.9625. Wi-ochy 4.0275. Bel­
gja 45475. Budapeszt Ł4.06. Szwaj­
caria 19.27. Sofja 0.68. Holandja 
40.10. Oslo 20.35. Kopenhaga 24.69. 
Szruokholm 26.78. Hiszpan ja 14.12. 
Bukareszt1 0.44. Berlin 23.81 Belgrad 
1.765.
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DZIŚ RAUT STUDENTEK w Kasynie OficerskieM
Przegląd p rasf.

Walka endecji z biskupami.
Lwów, 7 lutego.

Na lamiach prasy) endeckiej, toczy 
si.^ obecnie ciekawa dyskusja któ­
ra jest poniekąd senzacją .

Oto nagle „Kurjer ; Poznański”
zamieści! atak na nuncjusza papies­
kiego msgr. Lauri zarzucając mu 
gerjmanoiilstwo. Ten sam za,rzut 
spadł także na kardynała Gaspari. 
Skąd tak niespodziewany atak ze 
strony najbardziej katolickiej partii?

Oto na stolice' biskupie w Cheł­
mie, Częstochowie, Wilnie, na Śląsku 
i na Pomorzu, wysunęła endecja 
swoich Kandydatów. Tymczasem 
Stolica apostolska nie ‘zamianowała 
ani jednego z nich.

Jest to ze stromy Rzymu czarną 
niewdzięczność. W-szak wódz en­
decji St. Grabski, obecny minister o- 
światy postarał się o taki konkordat, 
ma j,akii tylko Bawiarja zdobyć się 
mogła.

Stworzono z duchowieństwa pań­
stwo w państwie, oddano mu dozór 
miad szkołą, zabezpieczono je przed 
wszelkimi redukcjami jmborów, tak, 
że dziś osoby duchowne mogą się 
nie liczyć z trudnościami finansowy­
mi naszego skarbu. Owocem tych 
WrUglernanitów pod- adresem Rzy­
mu jest wprow adzenie religji, jako 
przedmiotu najbardziej obowiązko­
wego przy egzaminach dojrzało­
ści.

Endecja zabezpieczając tak wiel­
kie przywileje duchowieństwu, nie 
robiła tego wyłącznie z przekonań 
religijnych, czy respektu przed in­
fułą, leqz poprositu liczyła na to-, że 
zdoła zaprząc wszystkie ambony, 
paralje i kapituły do swojego rydwa­
nu. Ale stała się rzecz niieoczekiwa- 
mia. Rzym mając konkordat w garści 
nie potrzebował już pomocy partji 
i postanowił wedle własnego uzna­
nia.

Trudno mu -tu coś zarzucić. Mianu­
jąc kandydatów, nie Iiczył*się z in­
teresami dobrodziejki endecji lecz 
powodował sii-ę interesami religji i 
kościoła.

I tern fakt wywołał oburzenie w
 xo

łonie endecji. Rozpoczęto zalicm atak 
wypróbowanym systemem. A Więc 
biskupowi Kubinie zarzucon-c'. że na­
leży do N. P R., o biskupie Oku­
niewskim puszczono plotkę, że jest 
„Piłsudczykiem" i t. d.

Należy wątpić, czy system oskar­
żania przyniesie endecji- korzyści. 
M-oże dopiero- teraz widzi partja, że 
prąc do konkordatu, kręciła bicz na 
siebie.

Że duchowieństwo nie myśli od­
tąd o jarzmie endećkiem, świadczy 
artykuł, napisany przez księdza L. 
L. w  ostatnim numerze „Czasu*. Z 
artykułu tego wynika, że ducho­
wieństwo w swej większości czuje 
szkodliwość elementu partyjnego w 
kościele. Objaw to zdrowy, ko­
rzystny talk dla kościoła jak i dla 
i dila -państwa.

RGZłAM W K01.E ŻtfDOWSKIFM.
Jak wiadomo prezes dlr. Rei-d' i 

wiceprezes Koła żyd. dr. Rosinarin 
z powoaiu obstrukcji, jaką prowadzili 
przeciw nim posłowie żydowscy z 
Kongresówki wnieśli rezygnację ze 
swoich stanowisk. Obaj też wystą­
pili z Rady naczelnej organizacji 
sioni-stycznej. Do nich (przyłączyli 
siłę -obec-ńie — jak donosi „Ghtwiia" 
— posłowie dr. Sommerstem, Eisen­
stein, dr. Schreiber i sen. Wurzei, 
którzy również wystąpili z Rady 
naioz. org. sjon. 1

Z tej okazji wyznaje szczerze 
„Chwila":

„...Ktoś jednakże na rem Wewnę- 
trznem rozbiciu traci i niewątpliwie 
straci na tern pi ogram polityczny 
żydostwa — ruch sjonisiyczmy..." 
przyazem stwierdzając, że olbrzy­
mia większość Koła żyd. ma pełne 
zaufanie do prezydium — kończy: 
,,... rezygnacja prezesa i wicepreze­
sa ni a może być ich -słowem o&tat- 
niem”... YederSmo!

m H A  R I E D L U
ox-

Z prasy ruskiej.
Protest przeciw rozdarciu Ukrainy. Sprawa uniwersytetu 

w różnem oświetleniu.
Lwów, 7 lutego.

Przed ratyfikacją' umowy konsu­
larnej między Polską a Sowietami 
zgłosił ukraiński picyseł 'Wasilczuk 
protest na plenarneim posiedzeniu 
Sejmu dnia 3 bm.

Poseł Wasilczuk dał lekcję histo­
rii poglądowej, odnoszącej się dana- 
roduwygo zagadnienia Ukrainy i 
stwierdził, że już pokój ryski był 
pierwszym etapem na drodze usiło­
wań rządu polskiego, zmierzających 
do rozkawałkowania terytoijum  u- 
kraiń-sktoSO.

Umowa konsularna jest dalszym 
krokiem w  tym  kierunku i budującą 
sir przyjaźń polsko-sowiecko ma się 
dokonać na (platformie zgodnego 
wysiłku, zmierzającego do rozer­
wania geograficznej iednoś-ci U- 
krainy.

Poseł W asilczuk przypomina, że  
traktatu ryskiego Ukraińcy dotąd 
nie uznali i nie uznają tak-że umowy 
konsularnej- 'ziawartei kosztem je­
dności narodowej ukraińskiej.

„Niema siły — mówi ,,Diło” —

któralby mogła złamać wysiłki naro­
du ukraińskiego d-o zjednoczenia 
własnego życia), któralby mogła u- 
śpić -czujność w tym względzie".

Sprawa uniwersytetu -przez „Di- 
lo“ -zrozumiale oświetlona, w yw oła­
ła kom entarz także w „Woli Naccr 
da*’, który jest tem bardziej intere­
sujący, że stoi na stanowisku bez- 
stronnem.

„Wola Naroda" stwierdza, Iżje po­
litycy ukraińscy z obozu U. N. D. O. 
postawili całą sprawę niepoważnie. 
List Stocldego, wystosowany do 
W arszawy za zgodą wszy stkich u- 
czonych ukraińskich, politycy ukra­
ińscy nąziwali prywatna inicjatywą i 
chcieli sami decydować w tej skra­
wie. W obec tego deklaranci cofnęli 
swoją ofertę i politykierzy osiedli 
na mieliźnie!

„Wola Nar oda “ pokpiwa sobie z 
na, o-dowiców ukraińskich i mówi, że 
tak się nie traktuje zagadnień tak 
powaiżrych, jak kwestja uniwersy­
tetu.

Komunistyczna „czistka“
w bibljotekacn publicznych-

(Korespondencja własna
Leningrad, w  lutym.

(1.) Nader charakterystyczny o- 
kóinnk wystosował do wszystkich 
120 bibliotek i deyMni pub-liiicznych, 
znajdujących się w Leningrad’iie, 
miejscowy urząd, troszczący się o 
rozwój i czystość kulltury i oświaty 
proletariackiej. Domaga się miano- 
widę jak najrychlejszego wydalenia 
z publicznych bibliotek i czytelni nie­
mal całei dawnej literatury b-iletry- 
stycznej i publicystycznej.

Do “szkodliwej" literatury okól­
nik zalicza niemal wisz,ystiko, co u- 
kazałlo się na rosyjskim rynku przcd 
opanowaniem władzy przez bolsze­
wików. Jak już zaznaczyliśmy, no­
w y inaex obejmuje nie tylko utwory

..Kurjera Lwowskiego".)
naukowe lub traktujące zagadnie11-* 
społeczne, państwowe lub socjahjl 
lecz też ultwiory z t. zw. „ lite ra t*  
pięknej".

W ystarczy nadmienić, że do »,nl3'  
eenziuralnych" w bibliotekach i cz 
te-Maoh książek zaliczono niektóre | 
utwory Puszkina, Turgeniewa, 
stoją oraz .innych olbrzymów my#j 
ro-syjskiej i- światowej. Usunięć^. 
„szkodliwej" literatury powinno byj 
zakończone w ciągu bieżącego mae' 
s-i-ęca (lutego). Po upływie tego xd 
mimu, za. -każdą znalezioną „kobij 
'rewolucyjną" książkę, zarząde#11 
bibliotek i czytelni grozi- surowe Ka­
ra, aż do więzienia włącznie.

-o-x xo-

CHans Banku PolsG: iega.
Pokrycie kruszcowe złotego wynosi 39,25 prc.

Warszawa. (Teł. wł.).
Bilans Banku Polskiego z dnia 31 

stycznia wykazuje zwiększenie za­
pasu złota o 48.000 zł. Zapas walut i 
dewiz zmniejszył się o 2’5 milj. zł. 
brutto, wobec jednakże zmniejszenia 
się zóbowiązaii walutowych i rapor­
towych o 4’6 milj. zł., zapas walut i 
dewiz netto wzrósł przeszło o 2 
milj. zł.

Portfel wekslowy zwiększył się
o 4*7 milj. zł., pożyczki zabezpieczo­
ne papierami wzrosły o 2*7 milj. zfl

Zaliczki rePortowe zmniejszyły S*
0 3*4 milj. zł., rachunki żyrow e ii & 
ne zobowiązania zmni-ejiszyły się 11 
3*3 milj. zł.

Obieg biletów bankowych zwiS1- 
szył się o 7'6 milj. zł. Przyjęty & 
‘zaipateu Banku stan monet srebmyd
1 bilonu wyraża się sumą 1,055 rrA 
zł. Stosunek procentowy pokryć1, 
kruszcowego wynoisi 39*25%.

Inne Pozycje większych zmian $  
wykazują.

-ox xo-

Zmiany personalne w Dyrekcji Lasów 
Państwowych.

Lwów, 7 lutego.
Donoszą nam: Po okresie kilku­

letniej autokracii, ciężkiego i nie­
produktywnego biurokratyzmu a 
mizernych efektów kasowych, po 
wlokących się długo despotycznych 
rządach kliki — po licznych głosach 
krytyki stosunków w prasie i prze­
bytym kryzysie, ujawnionym spen- 
sjonowaniem dotychczesnego dy­
rektora, — weszła nasza lwowska 
Dyrekcja Lasów Państwowych na 
nowe życia koleje.

Dekretem p. ministra rolnictwa i 
lasów państwowych z dnia 30 sty­
cznia 1926 Nr. 2/Os 582 mianowany 
został dyrektorem  i na-czolnifkiem 
tutejszej Dyrekcji Lasów Pańsitw. 
p. inż. Władysław Zarański.

Liczne grono urzędników leśnych 
i administracyjnych, oraz sfery ku­
pieckie, zainteresowane w potężnej1 
u nas gałęzi przemysłu drzewnego, 
Pokładają duże nadzieje w nowo- 
mianowanym dyrektorze i spodzie­
wają się szybkiego prźeprowadze-

 xo

nia celowej z postępem czasu idąy 
reorganizacji stosunków admirnc#1 
cyjno-gospodarczych-, personainyt 
i sposoibu urzędowania.

Dyrektor Zarański zaczął ^  
karj-erę -od „stanowiska’' pomocń* 
lasowego. Po uzupełnieniu studijj 
najpierw średnich, a potem a k a ^  
mick-ich, szybko awansuje i 
chodzi szczeble Ińerarch ji urzęd^, 
czej, dochodząc do stanowiska J 1 
czeltuka wydziału w ministerstw 
rolnictwa i dóbr państw, w Wars* 
wie, skąd znowu wraca do 
skiej Dyrekcji lasów — jalko id  i  
czeinik.
Powszechnie jest z-niamy jako 

wiek europejski, towanziysiki, a 
tem jiaiko bardSz-o ipilny i su-ntie^ 
pracownik i riiepowszednieij m1̂  
inżyńier-leśnik. Jako przełożon,'" 
gromnie wymagający, jednak0^ ,- 
w positlanowiieniach swych po 
jący się tez względami ludzkość^ i

Ogół leśników małopolskich 
tę nominację sympatycznie-

ox-

III. Międzynarodówka przeniosła się
do Aten.

Naprężenie stosunków
Londyn, 6. 2. (PAT). Korespondent 

dyplomatyczny „Daily Telegraph" 
pisze, że stosunikii pomiędzy Atena­
mi a Moskwą stały si-ę w ostatnim 
czasie bardzio naprężone wobec u- 
jawini-eniia siię fóKtu. iż trzecia mię­
dzynarodówka przeniosła swoje 
biura z Wiednia do Salonik, araiz.

między Rosję a Grecję.
że ajenci poselstwa so w ie ck ie j 
dziela-ją pomocy komunistom  ̂* fi

tftikim. Korespondent przypu." 
wobec aresztowania przez TTpn- 
sowieckie jednego z urzędnik0 p o ­
selstwa greckiego w iVLoskw-ie ^ 0' 
galas zdecyduje się -nawet 
iainlie posła greckiego w
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znakiem czasu.
>>NIF DAM!"

p, Lwów, 7 lutego
przysłowiowy już dziś w Polsce

ni a* gotow^  wyrobi! w  luu/iach 
jneznaną dawniej wstrzemięźliwość
< lm r^ Wan,U pien'9dzy, która prae-
w on* 3Uzw Nie wtedy, gdy
tówkp kupowanie za go-w vkę realnych rzeczy, ędyż
Ł S dem f o l i  M  ma 
i zapp i | , . ^  P^rtiddzy, zawsze jest 

Ale na P0Z?stariie rozrzutnym.
bjawiia ^ wyiraznli1 ^  skąpstwo o- 
lożyC ciw,'Kl kiedy trzeba w y'
którego k o S ś  —  kW°'te na ceLdocang: me sa odrazu wł-
rac ei ’̂ k • gdy ^ ( M e k  ten jest
Za.nt,-, ' iazkiem’ niż potrzeba, 
tak Ii- &ię kroszeń bezwzględnie 
torom Z6d, Wl^rzycieler.( lub egzeku- 
kiem P°®a*^ów» jak przed skaronl- 
aLi S. y arzy szeni a, którego się 
Oitzpo ? !n 7 przed żebrakiem 5
binorwi ^ ta rk a  towarzystwa do
Czv ®ez 'względu na to,

r  Kwota żądana należy się praw-
'w.noti..jes!t tyilko zależną od dobrej
d z W ^ + ar0f'aWCy’ czy je'sc P"l?ć- 
tyth ozy Pięćdziesiąt zlo-

k k^° ma Pie,ni?!Ć;ze, czy nie
a n jiaZaern!’u mówii się bez wahania, 
n 'an.1^ - Z ^e w *a satysfaikcj

Przy
:.ia: ,Nie

1 nie diun!j‘ 

tyflko istotny brak pieniędzy, ale i
■yczorną tego nałogu1 jest m'e-

brak zaufania do rozmaitych akcji,
częstoPawpfeCZtd 1 t°wairzystw, częsio 

kie s łuszny , a praedewszyst-
<fr>la natun)ar- Ciężka jest jednak

b> którzy, zajmują się ścią- 
nych WKładek, zaległych rat i in-
teg i i^pości... Bo osaazędniość
wet w ĥ fU przfcradza siję już na- 
^ c h  s p ł S 1̂ ^  s^ P stw o  w 
d a jem y  , *}’. których uiszczanie u- 

1 teoretyczni i za obo- 
(m)

M L E ^ r ^ ^ W  V KONORES

ł 'm v Ł S w v^ „ w n i k 0 w

Od 7 do oMIa®’SZa'Va’ Crel. Wf.)
się W Wiednii Wl'e^rJ’ia b r - odbędzie 

gatów mied^m SZecłuiy kons res 
Praco w,ni W  iarodoweg°. zwią-

fp^resm  t ^  ^ ® W }M ych' w  
I& 50 d e le g S w ^ f 2,Uie lldział °ko-
^ c y e l ,  do z w S m kiCh krajÓW’

p r o c e s  g r u z iń s k i ,
Procpc r  •  ̂ *-wów, 7 lutego, 

^krót. f  p S UZ'nćw r07Pocznie się
^ybitny miel^s7ptI,•^)Ska^zonytI, iest 
^ P arld z^  k S  §ruzińbki An- 
*ifc że z nm i - zeznBł w śledzt- 
ra eru7ii . .  cenia Paryskiego biu- 
^ d z ia j . *e'eegr° J .P ; zy Pomocy Tl 
Przejechał S7tabu poJsklego (?) 
CeIei  ustafJn-62 ? ° 1Sk<1 d " Gruzji 
miefezewik! -a łączn°ści między 
re“  8,U7UskM  ■ w “-

Skwanie l .k fR a  na 3 tygodnie 
aresztu.

Wica - . Lwów, 7 lutego.
* * K Ł eS E  Sf  n  arny ^ a ł  a.
SzPitali p  f , ' ( U R o ż n o w s k ie g o  
° bereeiia a W ern e ra- T ro ll
pi#e * S i iŁ ia -w^ erek p1,2*0'’'' bez-
reSztu w  Ẑ Cie na tygodnie a- 
jaku<; rh szpitalu Ruaoifa leczono 

cir7v ą Promienia!Tli Rontgena 
ni dot -Sowaniu {yłh promie-
b«w! Jkfik® 5 ° Skarżony zanied-
8ie Donnie i 111 cze§ :) stan chorej
tasystow ał?yD; z pieI,^ niaikę. która
tu P y ustavi'«aniu apara
dni 1 ireSu°WSkieg° skazan0 lia 8

Chrońcie się przed zimowym chłodem.
Używając zjmą otwarty samochód, czynicie ^to zape­

wne dlatego, że uważacie posiadanie karety za rzecz 

niedostępną. A jednak wielu automobilistów, których 

środki są może skromniejsze od Waszych, posiada 

wygodne zamknięte samochody, zadowalajice pod 

każdym względem. Dlaczego nie idziecie za tym przy­

kładem, kupując zamknięty samochód F o rd ?

m i i i i  R H M L f f  iif fu liE  m m i:
Rzeczypobpulitej Polskiej i w. m. Gdańska:

LWÓW, BYDGOSZCZ, BORYSŁAW, BIEL SKO, BRZEÓĆ n/Bugiem, CHOJNICE, 
GNIEZNO, GRUDZIĄOZ, INOWROCŁAW, KATOWtCE, KALISZ, KIELCE, 
KRAKÓW, KUTNO, LUBLIN, ŁODZ, 01 KUSZ, OSTRÓW (Wielkopolska), 
POZNAŃ, PŁOCK. PRZEMYŚL, RZESZÓW, RADOM, RÓWNE, SANOK, 
STANISŁAWÓW, STAROGARD, SOSNOWIEC, STRYJ,TORUŃ, TARNOPOL, 
TARNÓW, WARSZAWA, WŁOCŁAWEK, WILNO, WRZEŚNIA (Wielkop.),

GDAŃSK, NYTYCH.

1173 P. 47

Amatorzy na scenie teatru Nowości.
..Barkarola" Gawalewicza i „F lis" Moniuszki.

Dudy w partji Franka flisaka, na­
der dźwięczny głosik p. Lewickiej 
jako Zosi, kreacja p. Cirina w roli 
Antoniego i przepyszna pełna sub­
telnego komizmu postać fryzjera 
Jakóoa w interpretacji p. Tańskiego 
zdobywały oklaski przy otwartej 
scenie. Na pochwałę zasługuje óo 
skonale zgrany zespół chóru „Har­
ta" i orkiestry 40 pp 

Poprzedził operę jednoaktowy 
dramat M. Gawalewicza .Barkarola". 
Trudno było z niefortunnie wybra- 
nej Sztuki, opartej na szablonowym  
trójkącie małżeńskim, naładowanej 
przeżytymi frazesami, wykrzesać 
większy efekt Reżyser p. Benedy­
ktowie? i przygodni aktorzy, zrobili 
co mcgli, chociaż przydałoby się p. 
Orłowskiej, która grała z przejęciem 
rolę Róży, trochę więcej gracji w 
ruchach, a jej partnerowi p. Sko-

Lwów, 7 lutego. 
Urządzanie teatrów amatorskich, 

a zwłaszcza przedstawień opero­
wych w mieście, posiadającem sta- 
y teatr i operę, jest zawsze próbą 

ryzykowną, ze względu na nasuwa- 
;ące się porównanie dyletantów z 
zawoaowymi artystami. Mimo to 
impreżę Związku Urzędników 6miny 
na scenie teatru Nowości zaliczyć 
można śn.iało do eksperymentów
szczęśliwych.

Odnosi się to przedewszystkiem 
do „Flisa", którego wystawienie 
pod wvtrawną batutą p. Włodzi­
mierza Bryły i świetną reżyserją p. 
Am dji K sprowiczowej odnosło rze­
telny sukces. Rzadko zdarza się 
zebrać z grona amatorów zespół 
tak p>eknych głosów, jakie mieiiś 

sposobność słyszeć we „Flisie". 
Miękki, podatny tenor p. Michała

parowi więcej temperamentu. Do­
brze wywiązał się z roli zdradzo­
nego męża p. Begdanowicz. Szkoda 
jednak, że wszyscy podobno ucze­
stnicy przedstawienia ukryli się pod 
Dseudonimami. (m)

BEZROBOCIE W ROSJI.
Moskwa, w lutym.

W Petersburgu odbył się przed 
kilku dniami zjazd „specjalistów 
prasy" okręgu półn.-zachodniego, 
których zadaniem jest walka z bez­
robociem, wzrastającem ciągle w 
Rosji. Na zjeździe stwierdzono, że 
w r. 1925 wzrosła ilość^zanjestro- 
wanych bezrobotnych o 75°/0. Licz­
ba zarejestrowanych bezrobotnych 
przekroczyła już miijon, z tego w 
Moskwie 135 000 a w Petersburgu 
80 000 Bezrobocie obejmuje prze­
szło -40% rcemieślników, a 25%  ro­
botników fabrycznych. Doliczają w  
stosunku do ludności Petersburga 
i Moskwy, że czwarta część pozba­
wioną jest możności pracy i znaj­
duje się bez środków do życia.
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Jubihusz muzyczny prof. A. Sladks G»osy_z mnsta.
Lwów, 7 lutego.

Czterdzieści lat pracy pedago­
gicznej, to okres, który daje dokła­
dny obraz tego, cio w  tym czasie 
aciiziiałać potrafił prawdziwy muzyk. 
Po ukończmiiu konserwatorium mu­
zycznego w  Pradze u prof. gry na 
wiolonczeli, Hegerabartha, p. Sladek 
zrazu koncertował wspólnie z ar- 
tystą skrzypkiem Fr. Ondrziczkiem, 
poczem był cŁ-łonkiem orkiestr w 
Moguncji, Hanioweirze, Akwizgranie, 
Bazyleji i i. środowiskach muzycz­
nych Europy.

Wi r. 1884, powołany na prcf. 
lwowskiego konserwatorium mu­
zycznego i solistę orkiestry opero­
wej, zajmował w naisięipnych latach 
u nas wybitne stanowisko muzyczne 
wisipólnie z prof. M. Wofsthalem w 
w  zwanych porankach muzyki ka­
meralnej. Główne jednak zasługi 
prof. Stadek położył jako kierownik 
klasy nauki gry na wiiolonczeii. Wie­
lu z liaznej rzeszy jego uczm dziś 
zajmuje wybitne stanowisko mu­
zyczne nawet zagranicą. Tu należą 
mliedzy innymi: Bereźnicki. (Wie­
deń), Danczowski (Ameryka). Ko­
morowski, dr . Liliental, PuUkŁjte-ki 
I dini.

Kto, jak piszący te sło wa miał spo­
sobność być jego uczniem, ten umie 
ocenić nieomylność i pedagogiczną 
wartość metody jego nauczania, 
szczerość zawodowego zamiłowania 
i niewyczerpaną emargję, z jaką ten 
pedagog potrafi nauczać i zachęcać 
do dalszej pracy. Wszystko jest 
plastyczne', bez peBnterji lub cho­
robliwego sentymentalizmu, gdy 
chodzi 0' interpretację stylu mu­
zycznego. KtO' chce i potrafi jego 
pedagogiczne wskazówki pojąć, mo­
że się nauczyć, jak należy zrozu­
mieć wyrażenie: muzykalne pojmo­
wanie utworu.

Dziś, po 40 latach, i nadal podzi­
wiamy niewyczerpaną energię i chęć 
muzykowania. Doświadczenie i du­
ża wiedza fachowa wskazują na po­
ważne lata, lecz zapał, energia i u- 
sposobienie na młoaość.

Konserwatorium Polskiego' .■ o- 
warzystw a muzycznego, którego 
prawdziwą chlubą jest od szeregu 
lat prof. Sladek, z tego tytułu przy­
gotowuje opeejalną uroczystość ju­
bileuszową, do czego przyłączają 
się i szerokie sfery muzyczne nasze­
go miasa.

Gid.

Sprawa Sispinga.
(Drugi i trzeci dzień rozprawy).

Warszawa, 6 lutego.
Przewodniczący sędzia Alchimo- 

wicz zdaje sprawę z procesu prze­
prowadzonego przeciw Bispmgowi 
przez sąd okręgowy w roku 1913, 
charakteryzuje oskarżonego i za­
mordowanego, omawia ich stosunki, 
które były bardzo ścisłe, oraz opo- 
wiiada o okolicznościach, towarzy­
szących zbrodni. W krytycznym 
czasie Bisping był gościem Druckie- 
go-Lubeckiego, bezpośrednio zaś 
przed dokonaniem mordu wyjechał 
z nim na przejażdżkę do lasu. Ro­
botnicy, pracujący przy szosie- wi­
dzieli ich razem, jadących bryczką- 
W  piętnaście miinut później usłyszeli 
dwa strzały i skomlenie psa. Strze­
lec Grali znalazł w  lesie trupa księ­
cia z zaciśniętemi pięściami, jak do 
walki, całego okrwawionego, z 26 
ranami na ciele. Obok znaleziono 
łańcuszek od zegarka, oraz psa, któ­
ry skomlał i robił wrażenie uderzo­
nego. W  ciele zamordowanego znaj­
dowały się kule z rewolweru syste­
mu Browning. Rosnąca w pobliżu 
brzoza była zakrwawiona, jakby 
ktoś o  nią ręce w yderał. Wielu ro­
botników widziało w  tyim czasie 
„czarno ubranego pana", który pu 
stu żalach wyszedł z lasu i oglądając 
się, szedł ścieżką, a którego rysopis 
zgadza się z wyglądem i ubraniem 
Bisping a. Zeznaje on sam, iż właśnie 
w  tym czasie szedł do Błonia na 
stację kolejową.

(Po wyjeździć Blsplnga wezwano 
go telegraficznie do Teresina. Przed 
pogrzebem i po pogrzebie księcia 
prowadzone było śledztwo. Oskar­
żony zachowywał się wtedy dziwnie 
nie Interesował s il szczegółami 
zbrodni, a zwłoki zabitego odwie­
dził tyilko na chwilę i wysZcdlł z po­
koju silnie zdenerwowany. Skoro 
rada familijna mianowała go opie­
kunem dzlied księcia, nalegał na po­
śpiech w przekazaniu mu intere­
sów. Z pokoju księcia skradziono 
w tedy pieniądze i dokumenty, mię­
dzy iinmynń notes, zawierający po­
zycje co do spraw mająiKowycii 
księcia.

Bispimga aresztowano dziesiątego
dnia po morderstw,ie. Miał on na rę­
kach mnóstwo zadraśnięć. Na ręka­
wiczce, zdjętej z ręki księcia w celu 
analizy krwi, znaleziono włoski z 
pałta Bispinga. Oskarżony zeznał w 
śledztwie, że jadąc z księciem przez 
las, spotkał dwóch ludzi, którzy mie­
li interes do księc;a I z którymi ,go 
Bisping zostawił odchodząc do sta- 
Cjli Noe pamięta jednak, czy byli u- 
zibrojeni. Na pytanie, skąd mogła się 
wiziać krew na jego bucie, odpowie­
dział, że mogła pochodzić z jego 
ramki na nodze, albo ze zwierzęcia, 
gdyż często chodził do obory.

Rozprawa trwa w  dalszym cią­
gu.

-xo x-

Amerykańska wypruwa do bieguna półn. 
wyruszyła w drogę.

Nowy Jork, 6. 2. (AW.). W edług 
wiadomości z Detroit amerykańska 
ekspedycja podbiegunowa, finanso­
wana przez Forda, pod przewodnic­
twem kapitana Wflkinsa 1 majora 
Lamphiera wyruszyła już w podróż 
przez Seattle i Wiktorję do Alaski, 
skąd na dwu jednopłatowcach typu 
Fokker poleci do Point Burrow. 
W łaściwy lot ro^Poaznait, się dopiero 
po ustąpieniu mgieł arktyem ydh. 
Ekspedycja postanowiła przelecieć 
przestrzeń 2 tys. mil nad północnym

biegunem do Szptóbetrgów w jednym 
locie bez przerwy.

MAGISTRAT WARSZAWSKI 
ROZBIERA SOBÓR.

Warszawa, 6. 2. (AW). Dnia 5 b. 
m. magistrat podpisał, z min. robót 
publicznych utnowi, w sprawie roz­
biórki Soboru ma pi. Saskim. Dziś 
zdjęto z Soboru pieczęcie i podjęto 
prace, zatrudniające tymczasowo 5C 
bezrobotnych.

Jak wygląda popieranie przemysłu krajowego.
Lwów, 7 lutego.

Otrzymujemy następujące pismo:
Niżej podpisany Związek Litogra­

fów i Chemigrafów prosi o umiesz­
czanie niniejszego artykułu.

W  dzisiejszych ciężkich cziagwch, 
w których na każdem polu przemy- 
słowem rozszerza się coraz bardziej 
zastój, stw arza się cały szereg bez­
robotnych żądających pracy dla sie­
bie, jak i'd la swych rodzin,. Zupełnie 
słusznie „Kur jer Lwowski” nieje­
dnokrotnie wołał: „Popierajmy prze­
mysł krajowy! “ Całej dzisiejszej 
stagnacji nie mielibyśmy, gdyby ko­
losalny wzrost wyrobów zagranicz­
nych nie przytłaczał bilansu handlo­
wego.

Prasa występująca w obronie 
przemysłu krajowego spełnia w iel­
kiej wagi obowiązek, jednak musi­
my to podkreślić, że apel do popie­

rania przemysłu krajowego dość dzi­
wnie wygląda na szpaltach niektó­
rych pism „ilustrowanych”.

W zawodzie cynkograflcznym to ­
nuje dzisiaj zastój i cały szereg firt* 
musiało zwolnić swoich robotników 
z powodu braku pracy.

W tym samym czasie niektóre 
gazety drukują w swoich pismach 
ryciny z klisz importowanych z za­
granicy a są to klisze nie mając© 
żadnej wartości i które już dawno 
zostały zużyte za granicą.

Zwracając się do Szanownej Re­
dakcji z prośbą o umieszczenie na­
szych słów. apelujemy do Spole' 
czeństwa i interesowanych pism: 

Klisze zamawiajmy w kraju a ilość 
bezrobotnych zmniejszy się i nie 
obciąży Państwowego Funduszu 
Bezrobocia.-

-xox-

Nadużycia w Państw. Banku Rolnym.
Warszawa, (Tel. wł.)

Rewizje przeprowadzone w Pań­
stwowym Banku Rolnym w W ar­
szawie na zarządzenie prezesa Ra­
dy Nadzorczej Wilkońskiego, ujaw­
niły wielkie nadużycie, którego do­
puściło się kierownictwo Danku, 
narażając skarb państwa na straty. 
I tak swego czasu Państwowy 
Bank Rolny zakupił olbrzymi ma­
jątek Strzelce, w powiecie kut­
nowskim, za 400 000  dolarńw od 
barona 'Freskowa na parcelację. 
Otóż najlepsze folwarki tego klucza, 
samo jegc centrum, sprzedało kie­
rownictwo Banku niejakiemu Ciohoc- 
kiemu za 1  żOO.OOO zł., lecz Cicnocki 
nie zapłacił należytości gotówką,

natomiast miał ją uiścić cukrem, 
wyprodukowanym w obecnej kam- 
oanji. Ostatnio zapłacił gotówką 
70 000 zł., lecz Bank Rolny poży­
czył mu równocześnie cukru za
150.000 zł.

W związku z wykryciem tej ale- 
ry, na zarządzenie prezesa Rady 
Nadzorczej, minister reform rolnych 
zawiesił w czynnościach dwńch dy­
rektorów Banku, a mianowicie 
łyrehtora działu agrarnego Józefa 
Ścięgosza oraz wicedyrektora tego 
działu, Stefan? Czarneckiego. Trzeci 
dyrektor, Staniszewski podał się 
w związku z tą aferą do dymisji.

Sprawę tych nadużyć bada osob­
na komisja.

-xo ox-

Tajemnicza zbrodnia ne cmentarzu 
Łyczakowskim.

P rz e s łu c h iw a n ie  ś w ia d k ó w .
Lwów, 7 lultego.

W dńiiu wczorajszym donieśliśmy 
o tajemniczym wypadku śmierci na 
cmentarzu Łyczakowskim-

lek a rze , po powierzchownych o- 
ględzinach zwłok, stwierdzili, że ś. 
p. W ładysław Makolądra owzymal 
strzał w prawy policzek, a  kula 
wyszła szczytem czasźBi1. W  toku 
dalszych badań stwierdzono, że ze 
znalezionego rewolweru oddano dwa 
strzały, a ponadto znaleziono list 
podarty, który po złożeniu odczyta­
no. Pisze tam ktoś do kogoś, że żą­
da ostatecznej decyzji, a w końcu 
nadmienia: „...Nikt nie był nam swa­
tem, nlitot nie będzie świadkiem na­
szego1 zgonu...11 — podjwsany: „Ka­
rol11. List ten nie był wprawdzie 
własnością) denata, mógł jednak na­
leżeć do kobiety. której ślady znale­
ziono w pobliżu.

Po rozpoznaniu zwłok odstaw ło­
no je do Instytutu medycyny sądo­
wej. Późnym wieczorem odbyła się 
sekcja zwkwy która wykazała, że 
denat otrzymał dwa strzały. Jedna 
kuła, idąc pod skórą od prawej ko­
ści policzkowej, zgruchotała kość 
nosową i wyszła lewem okiem, a 
druga weszła powyżej lewego ucha, 
wyiszla zaś przez mózg szczytem 
czasżki. Nadlto znaleziono kilka starć 
naskórka na twarzy i rękach, które 
aż nadto dobitnie ś \ rladozą o walc©, 
jaką stoczył denat przed śmiercią. 
Mimo to 

lekarze utrzymują, że ś. p. Ma- 
kolądra popełnił samobójstwo. 

Policja w dalszym ciągu prowa­

dzi śledztwo w kierunku zerod'^ 
morderstwa. Komisarz Batorski d!0
późnej nocy przesłuchiwał świad­
ków. M. i. przesłuchano ojca dena1̂  
Ludwika Makolądrę, który wysta­
wił synowi niezbyt chwalebne świa­
dectwo: lekkomyślny, hulaka. piiiaK 
wyzyskiwacz, zarozumiały i t. P ’ 
wreszcie kuzyna denata, Edward* 
Gertradta, Wtóry zeznał, że krytycz­
nego wieczoru, o godzinie 21.15. 
widział ś. p. Makolądrę obek przF 
stanku tramwajowego na ulicy 5^ ' 
Piotra i Pawła, u wyflotu ul. K0' 
chiamowskiego i rozmawiał z nifl1' 
W czasie rozmowy ś. p. Makoląd^ 
powiedział, że wybiera się 

na wieczorek z tańcami. 
Następnie stwierdzono, że' defl^ 

około godziny 21.45 był u fryizjetfl 
ogolił się i ufryzował wreszcie o *' 
22-giej, a może i później, był u 
jomych, mieszkających w pobk^ 
cmentarza.

Tragedia zatem rozegrała silę ok° 
lo godziny 23—24-tej- 

Sledzitwo trw a w dalszym 
Dotąd przesłuchano dwudzie® 

Wlku świadków.  .X
KRYZYS PRZEMYSŁOWY 

NA G. ŚLĄSKU. ...
Katowice, 6. 2. (AW). Do

wódz twa śląskiego wpłynęły 
ski o zezwolenie na zamknięcie s  ̂
łowni „Hubepflttś" i huty „Marra 
powodu braku zamówień. - 1 ^ ,^  
informujemy, starania wojewód® ^  
Idą w  tym kierunku, by hutom *7 
udzielić większych zantówtień 
dowyidh.
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Jeszcze o koncesji spirytusowej
Artura hr. Potockiego,

Międzynarodowy kongres geologów.
Lwów, 7 lutego.

, ^ komitetu organizacyjnego XIV. 
j™9dzynarodowego Kongresu Geo- 
*o&ow w Madrycie otrzymaliśmy 
Uwiadomienie, iż w  dniu 24 maja 
• r< Pod r-rzewod nictwem króla Al- 

ro"sa XIII. nastąpi w Madrycie uro- 
zyste otwarcie tego Kongresie 
głoszenia nadesłały dotąd na- 
P̂aî ąoe paóotwa: Anglja, Belgia. 

Pof^’ Kuba, Meksyk, (ozy
i , S również?) 'Liczba uczestnl- 
ty ^  cyfry 1009 znakomI

"teżów, nauia

Przed otwarcieni Kongresu (od 5 
do 22 maja) zamierzone są wycie­
czki do ośrodków geologicznych, 
przemysłowych I artystycznych, jak 
Sewilla, Ronda', Huelra, Marokko, i 
wyspy Kanaryjskie. Podobne wy 
praw y odbędą się również podczas 
Kongresu do Aranjucz, Alm ad en, 
zaś 1 czerwca do Katatonii i wysp 
Balearskich. . , - ^  ;

zgiosz^nia kierować należy do 
Sekretariatu Kongresu: Haza de
los Mootenses 2. Maarid, Espangne.

Lwów, 7 lutego.
Ze sfer inwalidzkich pjjszą nam: 

Zarząd dóbr Artura hjr. Potockiego 
w Buczaczu ogłasza „sprostowanie" 
w  ldlku pismach, że hr Potocki miał 
prawo otrzymania hurtowni sp iry ­
tusowej, igdyż jest... oficerem rezer­
wy! W takim razie tysiące oficerów 
rezerwy, dziś niejednokrotnie bez 
chleba, mieliby większe prawo niż 
ten magiut buczacki. A tymczasem 
oni nawet* posady dostać nie mogą i 

ani marzą o jakichś koncesjach, 
które są w pierwszym rzędzie dla 
polskich inwalidów! Aż przykro 
czytać, że ktoś ma pretensje do 

rządb, dlatego, że jest oficerem' re- 
rezwy!!

Bo otrzymania koncesji potrzebne 
.test również świadectwo ubóstwa. 
Czy takie świadectwo zdołał przed­

łożyć mil<arder buczacki?
Sfery inwalidzkie nie darują tej

sprawy i -wystąpią z nią na arenie 
sejmowej.. Krzywda inwalidzka w 
tym wypadku jest zbyt rażąca, fa­
talny krok odnośnego urzędu : zbyr 
karygodny, by, to -wszystko puścić 
płazem.

Wstyd 1 boleść ogarniają, kiedy 
się musi mówić o takich skanda­
lach.

Fiilja lwowska „Samopomocy in­
walidzkiej" dc której rejonu należy 
Buczacz, wniesie interpelację do 
Centrali inwalidzkiej w W arsza­
wie.

Nie można dopuścić do takiego 
bezprawia, a hr. Potocki oświadcze­
niami swemi kompromituje Łyiko 
swój ród!

Inwalidzi polscy oczekują osta­
tecznego rozstrzygnięcia top... nie­
ładnej afery.

Oficer-inwalida 
nie mający żadnej koncesji.

-ox xo-
Z sali koncertowej.

Wiolonczelista A. Komorowski.

-xo ox-

2 Polskiego Towarzystwa krajoznawczego.
Lwów, 7. lutego.

Sie” stycznia br. odbyło
U Instytutu Geograficznego
Odd ■ żebranie Organizacyjne
T o w 5*U Lwowskiego Polskiego 
Na / ,?y®łwa Krajoznawczego. — 
» na » u iem wybrano zarząd 
hoti SPufecym składzie: Dr. Zier 
»tCer (Przewodniczący), p. Baczyń-
achl p j?,ei®hflrówna. 
Won Prof Dr. Fuli)

P i! 1 ^rzeplór*ki
^niszewsK, P. randa*.

ża ,^ z ia ł  Lwowski P. T. K. ma
02,  "Oania rozwinąć ruch krejoznaw-
Uśoirll n.aszei P°d ty™ względem 
zag dzielnicy. Równocześnie

^  ścisłym związku z tern za­

ta ili ^ ,ei®herówna. V ro f. Dr. Fi 
Prof Dr- Fuliński, Dr. Kocz- 

-  o. PrzAAiap»bi p. Schmutik,

daniem pragnie propagować ideę 
ochrony przyrody i zabytków hi­
storycznych, — Na Zebraniu zapa­
dły następujące konkretne uchwały: 
1 ) Urządzenie cyklu edezytów w mie­
siącu marcu i kwietniu br. 2) Urzą 
dzenie wycieczek w miesiącach wio­
sennych i letnich. 3) Podjęcie kro­
ków w kierunku budowy schroniska 
wycieczkowego we Lwowie.

Wpis na członków do Lwowskiego 
Oddziału P. T K. przyjmuje się 
w Instytucie Geograficznym U. J. K. 
ul. Kościuszki 9 III. p. coaziennie 
od godziny 16—20 z wyjątkiem 
niedziel 1 świąt. — Wkładka rocz­
na wynosi 2 zł. wpisowe 50 gr.“

Lwów, 7. lutego.
Z pomiędzy granych przez p. 

Komorowskiego utworów najlepiej 
{.ię przedstawiły Kompozycje Saint- 
Saensa i Bruchą. Koncert wiolon­
czelowy Sint-Saensa zrazu tryska 
życiem i elegancją inwencji i daje 
wykonawcy wdzięczne pole do po­
pisania się zaletami techniczne*™ i 
muzyczneinl. Wprawdzie w dalszych 
częściach wyczerpuje się zapas 
myśli muzycznych, lecz w  całości 
słucha s<ę tego utworu z zaintere­
sowaniem. Spokojniej i śpiewniej 
orznii znana melodja hebrajska 
„Koł Nidrei" w układzie koncerto­
wym Maksa Brucha. Nastiój me­
lancholijny doskonale odpowiada 
dźwiękowi nizszycn strun wiolon­
czelowych.

P. Andrzej Komorowski, znany 
w lwowskich sferach muzycznych 
wiolonczelista, posiada dużo mu- 1

zycznego uczucia, dobry smak i 
solidnie wypracowana biegłość. 
Zwłaszcza utwory Saint-Saensa i 
Brucha miały w p. Komorowskim 
dobrego wykonawcę Ton w kan­
tylenie brzmi szlachetnie i śpiewnie 
a z brawurą artystyczną wykonane 
pasaże i gra akordowa świadczą 
o sumiennej pracy koncertanta.

Wszystkie utwory p. Komorow­
ski grał z towarzy szeniem orkiestry 
teatralnej poa nmiejętnem kierow­
nictwem p. Zuny, który odpowied­
nio do gry koncertanta, modyfiko­
wał tenipo i dynamikę orkiestry.

Brd. ’

O K U L I S T A
d r .  L i-o n  G r  u  d  e r ,  ordynuj* 

przy ul. Rcmanowlcza 7, 2Sfe 
mi godziny 12-1, ? -  -5

j u r j ara L w o ,jk la jo c i  a 2.1826

*nz- EDMU]\d LIBAŃSKI. 

n°wych dziedzin wiedzy i życia

■Zagadkowe objawy,
“  1 i i ipsyche'

-j, . Lwów, 7 lutego,
.żfetyjg, Illce noznania okultyzmu, 
tlłSnoh i ^ ^ s ło w ó . niewylómaczal- 

^ ^ ^ ^ fe a n y ch , przeszły w 
nów | tarach z  dziedziny zabotou- 

? trlatameiŁji w  zakres „za-
ŃiJ {. y<<*

"teraa i namiętnie 
Cy’ zv”°’Je,“niięy i przeciwna-

t niewierzący, a do- 
dfeczieg!o iAT10 nii®raz zrozumieć, 
^^diztf-^TT?1 zaciekle obstają przy 
^©dmioto^3, tenomenów, które 
-ofainię mJ?. t te  są sprawdzalne i 

b y ^  w rzekome po- 
róuJl ~~ reinkarnacje) a 

zwalczają 
, . ; . 0«**wów1 które przy 

j  ^jąłnyir-h 0 właściwościach 
^  możną śdśle spraw-

| 1AJ ,
2̂ °® bizekraczają gra-

Polemiki, i to z u-

,, ^  tiym e  na caty
w,ecld, o "iaisnowódz Inź.

rcaiom emalmycl i zdol-

.nośeiach jasnowidzenia bez zapada­
nia w*,,trans", a miałem sposobność 
przekon'ać się o tem w  .towarzy­
stwie członków II. kongresu meta- 
psyichiicznego w WarszuAWtj. Stwier­
dził te fakta i. prof. .Uniwersytetu 
Witwiiaki, Drugi, również słynny 
Franciszek Kluski; (pseudonim pisa­
rza) posiada zdolności dla objawów 
mato, ;alLr.tCji uJ'3zywania się wiJ n, 
fantomów Jndzkach i zwierzęcych.

Proszę posłuchać, co pisze obecnie 
Dr. Pawłowski, Profesor anatomji 
nia Uniwersytecie w Micłiigun o 
medjumiisty cznyeh objawach fGiu- 
skiego.

„Zjawiska przewyższały Wszyst­
ko, co dotychczas widziałem, lub o 
czem czytałem. Po głośnych uderze- 
riiacn w stół lub ściany okazują się 
drobne światełka lub iskry, unoszą­
ce się od stołu ku powale. Gdy 
świcitełka cofnęły ste na odległość 
około 16 cali odemnie, ujrzałem ku 
memu zdumieniu, ilz były1 to  pary 
ludzkich oczu, patrzących na mnie. 
Dokoła nich utworzyło się w  kilku 
sekundach oblicze, cała głowa ludz­
ka .. oświetlona, światłem we­
wnętrznej strony zmaterializowanej 
dłoni.

Ręka przesuwa się nad głową, by 
ją ze wszystkich stron uczynić wi­
doczną dla uczestników seansu. O- 
czy patrzą spokojtrute, a tw arz n:a 
wyraiz, uśrniccbmęty. Widziałem 
wliele takiich •;łóvr, nieraz dwie i 
trzy równocześnie, unosiły się ku

wszystkim uczestnikom na wyrażać 
życzenie.

Fantomy zwierzęce były: wie- 
wióirkli, koty i psy, pewnego razu 
wielki ptak dninym razem sokół, a 
pamiętam jakie ogarnęło nas prze­
rażenie, gdy piojawł się fantom Iwa. 
Bił ogonem i ocierał saę o sprzęty. 
Uczestnicy tak się przelękli, iż prze­
rwano posiedzenie budząc medjucn.

Co sądzić o tem wszystkfen, to 
naturalnie jest sprawą poszczegól­
nych uczestników, a czytelniczki i 
azyttellnicy równlież pomyślą sobie, 
że to może wizje, halucynacje, a na­
w et może jaU „tric“ prestiigiitator- 
ski.

Lecz prócz Dra Pawłowskiego
byli i inni wcale nie toztokowi sean- 
sowicze, lecz uczeni o poważnych 
nazwiskach i sumienni badacze, jak 
i obserwatorzy. Stwierdzają to sa­
nno — czyżby ulegali jakiejś maso­
wej psychozie?!

Wedle Ińputaz mających walor w 
poglądach p izy  odntczyob na te zja­
wiska to fantomy są wyobrażę iia- 
mli poiprostu „^''izjami medjum", u- 
cieleśnianyimi czy.H. miaterjalizowa- 
neml w  sposób dla nas na razie za­
gadkowy, bo an: fizóologja ani psy­
chologia nie potrafię wytłumaczyć 
jak n. p. wizja w  mózgu medjum, 
może być widzialna i dotykalną na 
zewną trz wiizjiomeira.

Jeszcze bardziej frapujące są in­
ne objawy, doprawdy wprost za­
bawne.

Oto, oblicza głośno iszeptają nie­
raz i odpowiadają na zapytania. — 
Uroi. Pawłowski ujrzał oblicze Tur­
ka, sKtonito się ku memu wymawia­
jąc „Chokiyasch Lehistan“. „Gdy 
AYZiruczyłem ramiona — pisze pro­
fesor — na znak iż nie rozumiem 
Hycli słów, powtórzył te słowa głoś­
niej z uśmiechem. Nie rozumiałem, 
czemu chciał dać wyraz, ale aby o- 
kazać sympatję jaką żywię jako Po­
lak do rycerskiego jego naroau, po­
wiedziałem „Yteę la Turqiię'.

Twarz rozradowała się i oczy 
Piiomieuiiiaiy gdy wymówił słowa, 
które zanotowałem w fonetycznych 
zgłoskach. W następny dziień uprosi­
łem zpaiwcę lingwistę by przetłóma- 
ezył je i aowiedział cm się, że T.urek 
odpowiedział: „Vive la Pol»gne“!

Dziiwy — nieprawdaż?!... i ręczę 
że na sto osób czytających te słowa, 
kto wie czy choć jedna, przypuści, iż. 
to możliwe.

Ale trudno, fakta nie troszczą się 
o to, ctzy się komu wyidają możliwe 
lub nie, naturalnie fakta, które Zmy­
słami uznaliśmy jako istotne, w każ­
dym razie jest zastanawiające, iż 
wybitni uczeni puszą u prawdziwości 
takich faktów, a inni uczeni „wię­
kszości" rhcą gwałtem przetrzeć 
zasadę: że jeżeli fakta sprzeciwiają 
się naszym utartym poglądom, to 
fakta są nieprawdziwe.

Można i tak... tłumaczyć — co . ko­
mu mdłe!!„.

— -o o------
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Nieco o klejnotach.
Lwów, 7 lutego 

wiadomą jast rzeczą, że doiłlero 
waleta kobieca jest zupełną, gdy ą  
Zdobią klejnoty. Gzy drogie rodain.- 
ne brylanty 1 perły włożone przy re­
prezentacyjnych okaiztfach, czy 
-Ńitrojnna broszka, wisiorek lub bran­
soletka do zwykłej wizytowej su­
kni.

Bo i umiejętność noszenia klejno­
tów należy do cenionych wiadomo­
ści wykwintnej Pand...

Naogół zubożeliśmy mocno więc 
i Meiinotyi, koszuowne kamienie i 
iperły nie wpadają prawie w oiko, nic 
dziwnego, w  czasach ogólnej de­
presji i redlukcji nie są na miejscu.

Nawet legeu la in t klejnoty skai b- 
ca carów poszły pod młot djo Ame­
ryki, a mają już poprzedników w 
Klejnotach królów Francji sprzeda­
nych na licytacji w  Paryżu po prze­
wrocie w r. 1871.

Alie potrzena noszenia świecących 
ozdób jest tak v. rodzoną kobiecie, 
że nie ma pod. -tyra względem różni­
cy między piątą, czerwoną czy czar­
ną cóirą Ewy. Mieliśmy tego niada- 
wimo dowody, gdy szyje i przeguby 
rąk wieJu pań zniiKał  ̂ pod tuzinami 
śwaecuoełctk z kolorowego szkła, 
drzewa- kości, galaliitiu i innych 
pseudo ozdób, których jaskrawe 
barwy i niespokojny brzęk, przy- 
pomimar żywo pięKnosci z nad Kon­
go czy Zambezi.

Z przyjemnością wypada zazna­
czyć iż ten „egzotyczny" smak już 
się przężył i elegancka kobieta 
wkłada znowu prawdziwe wyroby 
złitnicze. t.jtiaiałai

Przychodzi jej w  tein z pomocą 
nauka i sztuka jubilerska. Nauka 
stwarza w tyglach chemików tanie 
kamienie syntetyczne, składem ctie- 
micznym, trwałością i wiagą rówue 
prawdziwym. Ostatnim wyrazem 
postępu choinji na tern polu jest fa­
bryka w Locarno, gdzie- pod wpły­
wem jzńalaitiia radu i elektryczności, 
urzeczywistnia się marzenie alche­
mików średniowiecznych, powstają 
krystalizacje rubinów i szafirów, a 
pospolity topas zmienia się w  cudny 
różowy, zaś brunatny cyrkon otrzy­
muje białość i blask do prawdzi­
wych brylantów zbliżony .-.

Szitiuka jubilerska zaś wymyśla e-
 xo ox-

fe Kto w me zestaiwienia ozdób z ka- 
mienii pónszlaohetnych, kryształ gór­
ski, koral, agat, krwawnik i inne w 
połączeniu z robotą cyzelanską, fili­
granem i emiayą, dają biżutorje. mo­
gące zadowolić nawet bardzo wy­
bredne wymagania estetyczne.

Ozdoby takie robią czasami mi­
łe wrażenie ai Ciiaizowanych, a w 
niejednym domu piizechowuje się 
stare pamiątki zdobnie jeszcze pół­
szlachetnymi kamieniami. Schowane 
gduie.s w staioświeckiej wonnej 
szkatułce mają obudzić się1 do nowe­
go życia i każdy złotnik z niewiel­
kim trudem i tanim kosztem do ich 
odnodze, l a  rękę przyłoży. Stare 
kolczyki łatwo przyitwieidzić na 
małym łańcuszku, a dadzą modne, 
długie zausznice, samotnie leżąca 
spinka z lapis o czy malachitu pa mię 
tająca jeszcze dziada czamarkę, po 
osadzeniu pod nią szpilki zastąpi 
broszkę, a inne fragmenitia medalio­
nów czy bransolet można użyć jako 
'nie banalnie a modne bardzo spięcie 
skromnego zresztą kapelusza, z fil­
cu czy aksamitu. Om revient tou 
jours... M. G.

Odpowiedz! od Reaakcji
„Kącika kobiecego'*.

„Trudny problem". Siub ramo Mo­
że być spacerowy kostium, wtedy 
reszita orszaku też do tego stosować 
się musi. Śniadanie czy przekąska 
wystairczy, a często miły radosny 
nastrój zastępuje sztywne przyjęcie 
w zupełności.

„Bal gałganiarski". Odpowiednim 
będzie strój włoskiej brygantki. Bia­
ła tub żółta batystowa bluzka, czer­
wona latkami upstrzona spódniczk i 
duży czarny kapelusz podgięry i 
przietknięiy piórem. Za pS'trym pa 
sem złocona duża kość ze szynki, 
imituje pistolet. Powodzenie za­
pewnione!

„Entuzjazm :. Madonna t. zw. Syk- 
siyńska Rafaelą znajduje się w Ga- 
lerji drezdeńskiej a nie w kaplicy 
watykańskiej.

*
Na odpowiedzi naięży przesłać

1 zloty, i wycięty nagłówek „Kmrje- 
ra Lwowskiego".

Adresować. „Kurjer Lwowski" — 
„Kącik ala Pań".

DZIAŁ GRAFOLOGA.
Lwów, 7 lutego.

Chcąc otrzymać ocenę, należy do­
pełnić następujących warunków:

1) Przesłać do Redakcji „Kurie­
ra Lwowskiego” („dla Grafologa") 
— próbkę pisma jak najobszerniej­
szą, pisaną na papierze nielipjowa- 
nym, atramentem, niewymuszenie 
(najlepiej jakiś długi list, pisany już 
Poprzednio do znajomych lub k rew ­
nych, albo jakieś zapiski'. Gorzej na­
dają się do oceny odpisy, zupełnie 
zaś nie nadają Sie korespondentki, 
wizytówki, pismo kaligrafowane i 
t. p.).

2) Próbkę pisma zaopatrzyć w 
podpis względnie pseudonim, Pod 
którym ma się pojawić ocena.

3) Dołączyć Jo listu zl. 1 '(jeden 
Pnaczkamj, p-oczt. za każdą ocenę.

ODPOWIEDZI GRAFOLOGA.
„Smutny” Brzeżany. Dobre serce. 

Subtelność, szczerość i otwartość. 
Byłeś Pan wychowany W dyscypli­
nie, lub też .sam w dyscyplinie po­
trafiłeś siebie wychować. Obserwu-1

jesz bystro, rozum przed uczuciem 
u Ciebie idzie, lecz uczuciu przed 
wolą, którą maisz niewyrobioną, nie­
stałą, Chwiejną.

Wrodzona dystynkcja obok 
skromności. Ludzie lubią Cię dla 
obejścia miłego, łagodnego, dobre­
go. Smutek i rezygnacja cechują nt- 
smo — prawdopodobnie jakieś za­
wody w życiu. Może też z tego po­
wodu często roztargniony a .równo-4 
czieśniie zbyt pochopny do kry tyko­
wania — nawet dość zgryźliwego. 
Na ogół spokopry, powolny, po­
wściągliwy.

Mimo szczerości — potrafi j skła­
mać w razie potrzeby.

Dr. O.

Czytajcie

w1

u
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Zeszyt lutowy Frzegtgdu Współ­
czesnego Miesięcznika wydawanego 
przez Dr. St. Badeniego i krakow­
ską Spółkę Wydawniczą zawiera 
następującą treść. Zygmunt L. Za­
leski — Poiska w polityce francus­
kiej. — Aleksander Brtickner — Na­
sze mity literackie. — Maciej Sta- 
rzewski — Teorja społeczno-poli­
tyczna Staszica a Jar, Jakób R ju s -  
seau. — Stanisław .Pigoń — Ado­
racja Towiaf.skiego. — Witold 
Krzyżanowski — Organizacja za­
kładów Forda. — Józef Kallenbach 
— Reymont a Żeromski. — Stefan 
Kołaczkowski — Kilka uwag o 
Reymoncie. — Jan Br. Richter — 
Jednostka a zbiorowość. — Ks. 
Konstanty Michalski — Karaynał 
Mercier.

Nr. 6. „Wiadomość* Literacki®"
zawiera opowiadanie J. Kaden-BUL 
drowskiego z cyklu „Miaislo 
m atki’ p. t. „Polityka" (w catuśc: 
n-a- dwóch stronach), artykuł ^ 
Irzykowskiego o „Moich wspomni®' 
niach”, Przybyszewskiego, kof‘®‘ 
Pendencie z Berlina o siedemd2*®' 
pięcioleciu prof. Al. Briiknt-ra, ^  
wiad z czeskim tłumaczem Żerom' 
skiego, Vondrackiem, uwagi o mł°' 
dym pisarzu francusKim, R. GroV®' 
lu, kronikę ilustrowaną, recen&F 
teatralne Am. Słonimskiego, miuzyiK'* 
J. Iwaszkiewicza, notatki, fppzegte® 
prasy, wreszcie rozstrzygnięcie kol 
kursu „Kto zna naprawdę poedft 
polską?”.

KURJER SZACHOWY
pod redakcję K. F.

Partje z ostatniego międzynarodowego turnieju w Moskwie.
G a m b i t  h e t m a ń s k i .

Białe: 
Capablanca ('/i).

d 2 
c 2

S b 1 — c 3
e 2 e 3

S g 1 -  f 3
G t 1
G d 3 X  c

0 
d 4

0 
X c

Cza.ne :
Dr. Lasker ('/d-
1.
2.
3.
4
5.
6.
7.
8.

10. H d 1 ?X d 8 +
11. W f 1 — d 1+

12. G c 4 — e 2
13. b 2 — b 3
14. G c i — b 2
15. W d({ — d 4
(tc jest znowu, jak 
się później okazu­
je, błędem taktycz­
nym ze strony tia

łych).
16 W d 4 X  d 8 +  
(po3unięcie 15. by­

ło stracone).

d 7 — d 5
c 7 — c 6

S g 8 — f 6 
e 7 — e 6
t 8 — d 7
d 5 X  c 4
c 6 — c 5
a 7 — a 6

9. S d 7 X c 5
tlepsze było 

G f  8 > J  c 5 jak 
podaje sam La­

sker).
10. K e 8 X d 8
11. K c 8 -  c 8
(czarne nie są na­
leżycie rozwinięte).
12. G { 8 -  % 7
13. G c 8 -  a 7
14. W a 8 -  d 8

15. G d 7 — c 6

16. K e 8 — d 8

17. W a 1 -  d 1+
18. S f 3 — e 5
3. h 2 -  h 3

20. S e 5 X c 6
21. G e 2 — f 3 +

17. K d 8 — c 1
18. W h 8 -  f 8
19. S c 5 — d 7
20. K c 7 X  d 6
21. K e 6 — c 7
(obie strony grw 
ostrożnie i bez p0’

lotu).
22. S f 6 X  e 4
23. G e 7 -  f 6
24. W f 8 -  d 8
25. h 7 -  h 5
26. S d 7 — e 5

22. S c 3 — e 4
23. G f 3 X  e 4
24. G b 2 — a 3
25. K g 1 —■ f l
26. K f 1 — e 2
27. W a 1 X J  8 
(patrz uwa *ę przy

21 posunięciu 
czarnych !). 27 G f 6  X  d 8

2ć u  a 3 — b 2 2& G d 8 - - f 6
2£. O b 2 -  e 5 +  29. G f 6 X  e 5
(poczem wobec równej itości pionM™ 
a różnych gońców przeciwnicy, .lieznh' 
niwszy przez cały cas gry ani słotf?- 

part,ę zdeklarowali ja.<o remis).
Na wynik powyższej panji awó< 

konkmentów o mistrzostwo świata czeki 
szachiści i nieszachiści na całej mozi*1 
powitcfzieć kuli ziemskiej z ni^słycnafl®*11■ 
napięciem.

NOTATKI 1 ODPOWIEDZI.
Dr. Lasker i Capablanca, najwięk­

si dotąd współcześni matadorzy sza­
chowi, których pa-rtję z, turnieju mo­
skiewskiego powji-żej ogłaszamy, 
znajdują ciekawą charakterystykę 
w „Wiener Schachizeiitung”, z której 
urywkowo cyiuiemy, co następuje: 

Dr. Lasker. L-ulbi udały dowcip, 
humor w zabawie, chętnie śmieje się 
serdecznie. Nie Poznałbyś wielkiego 
szachisty - filozofa. O pierwszej lub 
o drugie; w nocy zaprasza jeszcze 
kilku kolegów do siebie. Jedhi ana­
lizują, drudzy grają szybkie iPhirtJe. 
Sam siedzi w fotelu, oczy ma przy­
mknięte, cygaro w ustach wygasło- 
/.dawałoby się, że śpi. Wtem błąd 
w Posunmęciu na -szachownicy. „No 
tak, teraz musi już Pan grać tak a 
tak . Czy go błąd zbudził? Słyszy 
—- jak tc mówią — gdy trawa ro­
śnie. Jeden z mistrzów zw ykł sie 
uskarżać: „Nie mogę z nim analizo­
wać, gdy coś spostrzegam, on wi­
dział już o dwa posunięcia daię*”.

Capablanca. T en wieczny cielny i 
suwerenny uśmiech! Obawiają się 
jego siły, a jego zmysł spostrzegaw­
czy i szybkość w myśleniu są zna­
ne. Lecz silniejszy niż wszelka siła 
jest ten uśmiech, który przeciwni­
ka przeprowadzić może d-o rozpa­
czy. Nie posiada żadne) z  tych ste­

reotypowych oznak genjusza. OW 
siedzą skończony, subtelnie kultur**' 
ny gentleman, grzeczny* miły, l" 
przejmy, -spokojny i — uśmiecha siy 
A uśmiech ten ma w sobie cos z 
dwie dostrzegalnej litości. Z uśmie 
che-m na ustach rozpoczyna w al^ ’ 
gra szybko, zawsze bez natężeń*31 
ma zawsze dużo czasu, by sięPr2e” 
chadzać, ,z uśmiechem opanoiW# » 
najtrudniejsze pozycje, z uśmiech®111 
wygrywa, z uśmiechem rejni;
I z niezmienionym uśmiechem uh11® 
też przegrać...

Klub „Hetman” wybrał na doA(’ 
cznem walnem zgromadzeniu (s^, 
miku) na prezesa ponownie Piró^ 
ratora Bizuba, na zastępcę irad- ^  ' 
chłowskiego.

S. Limbach. Nasza uwaga o ko*11’ 
pozy torach problemów nie byia ' ■ 
najmniej złośliwą, a miało być 
czej komplementem. Na podsta^, 
wyjaśnienia Pańskiego 
my zresztą jeszcze raiz rze®*®0^  
-pąrtję i nie omieszkamy ew ent^  ̂
nie odnośne głosy sprostować-

Serdecznie dziękujemy za ^  
macje, „

Korespondencję w sprawach 
chowych prosimy adresoiwać dflj b 
dakctji „Kurjera LypwsKiego” „r  
szachowy".

-xo ox-
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Aoziirawa fiolsko-niemiecka
przed Trybunałem w Hadze.

ftaga, 6. 2. (jPAT). Na wczioiraj- 
4-,. PoPtołiuintow em posiedzeniu 
^ J * n a l u  m ię d ży n an o d w e j sp ra- 
s f i ;  lWC5Tci’ »> Przem ów ieniu za- 
* fflcy  Niemiec, ^ r y  się zalał
skałvS°i°iV 0  sprawy konfi-
ziermki h me“ ie'jkich posiadłości
^em skich  na G Śląsku (>raz inny.

mi sprawami mniejszej wagi, zwró­
cił się zastępca Polski do trybunału 
o wyznaczenie terminu w celu 
przygotowania repliki. Prezydent 
trybunału odroczył wobec tego roz­
prawę do poniedziałku przed połud­
niem.

xo ox-

Nota czeska o uznaniu

f] • ”p ravo Lidu“ podaje, 
S i ę , , . 111 Jutrzejszym nastąpi oglo* 
rzL) ^m ien io n y ch  pomiędzy 
^  etów a Czechosłowacją

^Prawie uznania Rosji de iure. -

Sowietów de iure.
,,Prager Tagblatt" stwierdza, Iz w  
sprawie tej odbyła się wczoraj roz­
mowa między min. Beneszem a 
przedstawicielem Sowietów w Pra­
dze.

-xo ox-

Bolszewickie nawyczki Radicza.
j i ę ,  - (PAT). Gzeehoslowa- 

łonu ‘ Ul a ®ałogrodu: Konflikt w 
Pistra rZ. u’ wołamy agiracją mr- 

ois.wi.alty Stefana Radicza, za- 
oPo,/* ^5- Mianowicie min. opieki 

Simonow,icz zgłosił dy- 
motywując jaŁ tean, że nie jest 

o , rzeczą możliwą przyjąć
-«dz,,ilUność za postępowanie

min., oświaity R a jc za . W k o  i a ch  
rządowych spodziewają się- że kon­
flikt da się jeszcze załatwić drogą 
no w'ego oświadczenia lojalności ze 
strony mirJistra Radicza. Minister 
poczty Naskicz udał się dziś do Za­
grzebia, aby porozumieć się z Ra- 
diiczem w spiiawie załagodzenia kon- 
flilkltiu.

Woj
-xo ox-

ownicza mowa Mussolinieye
przeciw Niemcom.

W f ' lJ> 6. 2. (PAT.). Dziś Mussolini znacza, że sprawa górnej Adygi jest
wewnętrzną sprawą Włooh nie mo­
gącą podlegać żadnej dyskusji mlę- 
dz ynair odowej. Wzmiankowany
dziennik pisze: Nu obelgi mię zwra- 
camiy uwagi, a co się tyczy pogró­
żek- to w razie ich realizacji odpo­
wiedzielibyśmy natychmiast be* 
wieców, bez robienia hałasu, ale za 
to z wielką precyzją i systematycz­
nością, z ta precyzją i z tą  system a­
tycznością jaka zdawała tstlę dotąd 
yć wyłączną właściwością Niem­
ców.

„Massagere” zapowiada, żei jeżeli 
niemiecki ruah bojkotowy przeciw 
Wiochom nie ustanie, Włochy roz­
poczną bojkot towarów mcmteckich.

na interpelację depu- 
J2bieneffCł ^rinazzLego wygłosił w 
^^eoiw1105̂  ‘n&WQ skierowaną 
Rady mUi«+rAW*^i®mu 'Prezesowi

Mjowa M-
a w 5 ?  Potoraiteiieeo

tonie a mio- mie była ostra
^ną. iZfja JS(ra“li nawet gwałto-
^laszcza i ^  niowę owacyjnie.
rern Mus'snifJ- z,a^ oń:czienie, w  któ- 
«e p, x̂ Wladczyr, że w ra-
2anie§ć s Z  ^ och.v będą umiały 
Alpy> 3 'mndar nawet pozą

ttrz5 w  , ^ S dSZa ostro
g° Helda p T r Pr^ lkra bawarskie- eida. Połoficjalna „Trtbuna" za-
h  -------- 0X X0--------

fancja zaniepokojona układem
między Anglją a Włochami.

DoniesieniaJ j 7 Ż.. 6. 2. (AW.).
o dojściu do skutku ukła- 

ty n  oskii-angielskiego w yw ołały 
j!^ŻU nierna!a senzację. Nie u- 

ftew j12 WmPliwości, że Amglja za- 
sobie Pomoc orężną Wło- 

na wypadek konfliktu zbrojne­

go z Turcją. W łochy natomiast o* 
trzymały ze strony Anglji zapew­
nienie >oparcia interesów włoskich 
w Trypolisie i Cyrenaice, Z Rzymu 
donoszą, że Włochy skoncentrowa­
ły korpus ekspedycyjny kolo oazy 
Diabrabut i obszaru Adaria.

ISw

■ qa m elin  w z ię t y  DO n ie -
j6r . WOLI?

grąbskf°^ma’ b' 2‘ ^ W .). Dzienniki 
doą, . e niesprawdzoną wia-

w , 3akoby głównodowodzące- 
irancuskich w Syrji igen. 

ęząs ~na schwytali Druzowie i>od- 
^ eczki do Beyrathu Gen. 

âko jeńca wofennego 
łan p, 6231̂ n-o do Dżcbel-Druz. Suł- 
^ni|cian!IẐ w. -Akrasz iprzygotow ule 

bię wiosenną przeciw Francji.
t f p NDSEN ZACHOROWAŁ.

kitA*186*08’ b' p̂ AT). Amu id- 
Przebywa ttutaj, zacho- 

^^eżko. Lekarze obawiają się 
0 zapalenia płac.

Katastrofa atmosferyczna 
w Ameryce.

Lwów, 7. lutego.
Od 3 bm. szaleją na catam wy­

brzeżu etiantyćkiem Stanów&Źjedn. 
od Glorji aż do Maine burze śnie­
żne. W Nowym Jorku wiele osób 
padło ofiarą burzy. Komunikacja 
kolejowa i okrętowa przerwana. 
Szkoły zamknięte. W  miejscowoś­
ci kąpielowej Palmbach cyklon 
spowodował bardzo znaczne szko­
dy. Wiele domów zniszczonych. Są 
ofiary w ludziach. Przy oczyszczaniu 
W1 c zajęto 25,000 bezrobotnych. 
Skutkiem katastrofy zatonęło 25 
okrętów.

Ż U R M A L E  M Ó D
krajowe i zagraniczne sezon wiosna-lato we wielkim wyborze
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Towarzystwa „RUGĘ1 S. i  L w ó f.^^a n S ^s r '•
£k s^ ,ed ju jem y  n a  p ro w in c ję  z n a jw y ższy m  ra b a te m . 1187

Premier Bethlen wiedział 3 fałszerstwie 
banknotów.

Ogłoszenie kompromitujących listów.
Budapeszt, 6. 2. (PAT).Biuro ko-

i espondencyjne komunikuje: W „Ma­
tm* okazał się tekst listów w spra­
wię fałszerstwa banknotów, w y­
mienionych między premierem Beth- 
lenetn a prezesem zwięiaku narodo­
wego, baronem Perenn^,r,.

W  związku z ogłoszeniem tych li­
stów  agencja węgierska zwróciła siię |

 xo ox

do barona P erernny’ego z zapyta­
niem, dłaczego mie ogłosił tych li­
stów. Perunny oświadczył, że nie 
ogłosił tych listów dlatego, że pre- 
mjer pismem poufnem żądał od nie­
go niecgłaszanla tych listów aż do 
czasu wyjaśnlieflil sp ra n y  przez 
komisję pairlamenitaimą.

Telaky następcą 3ethlcna.
Budapeszt, 6. 2. (AW.). Poseł fran­

cuski w Budapeszcie Clichamt odwie­
dził dziś hr. Teleky. Za-pyfcany przez 
dziennikarzy o ceł rych odwiedzin 
Ipiosel odmówił wyjaśnieni) W  kolach 
parlamentarnych twierdzą, że Fran­
cję zawiadomiono poufnie o bliskiej

już zmianie gabinetu na Węgrzech i 
zwrócono się z zapytaniem czy u- 
dzieliiaby swego poparcia ewenl. 
gabinetowi Telekyeigo. Urzędowide 
jednak zaprzecza silę w  dalszym cią­
gu wtodomościom o zachwianiu sic 
rządu BetLlena.

POCIĄG POSPIESZNY LONDYN— 
WARSZAWA WLABYWOSTOK
Warszawa, 6. 2. (Tel. wł.). Dnia 5 

bin. po raz p-erw.szy uruchomiono 
pociąg pospieszny bezpośredniej ko­
munikacji tkspress Londyn—Paryż

W arszawa—Moskwa— Włady wo- 
stok. O godiz. 7.17 rano nadlszed.: do 
W arszawy pociąg :z Ostendy, P ary­
ża, Berlina i Di Pociąg 'ten w y­
ruszyli z W arszawy przez 'Białystok 
dó Niego1 iełoje Pierw,szy ten pociąg 
przepełniony byl podióżnyimi.

----- U-O-----
B. KS. KAROL RUMUŃSKI WSZY­

STKO ODWOŁUJE?
Grac, 6. 2. (AW.), Zwyczajnie do­

brze poinformowany dziennik „Tah 
ges'zeit“ donosi z Belgradu, że z  
Kzj^miu i, Mediolanu nadeszły łam 
wiadomości, że ks. Karol rumuński 
odwołał swą rezygnację % praw do 
tronu rumuńskiego. W  tym celu do 
Bukaresztu przj byio 2 jlego delega­
tów z deklaracją cofającą rezygna­
cję i .przyrzekającą zaniechanie wal­
ki politycznej w szeregacn opozycji 
przećiiw rządowi Bratianu.

Wiadomości telegraficzne.
— Delegacją zrzeszeń lokator­

skich przybyła d:o W arszaw y H do­
magała się od przewodniczących 
klubów poselskich wstrzymania pod­
wyżek czynszów, zwracając przy- 
tem uwagę na ciężką sytuację loka1- 
torów w  domach nowych i nadbu­
dówkach, w kltóryoh pobierają nad­
mierne czynsze.

“ Z wizytą do pacjiJstów pol­
skich przybędzie do W arszaw y 12 
b. m. delegacja niemieckich kół (pa- 
cyfisfycznych i zabawi w  W arsza­
wie do 14 b, m. Na czele delegacji 
stoi prezes kwakrów w Niemczech 
Mac - Master.

— Zwłoki pułk. Bochenka, który 
zginął w  wypadku samochodowym, 
ZfOSitały ptrzew iezŁonc z  Pairyża do 
Chenbourga i złożone na miejsco­
wym cmentarni, gdzie będą czeka­
ły na przybycie okrętu „Wilja“, — 
który je odwiieziię do Polski.

NACZELNIK PAŃSTWA PRZE­
CIW BETHLENOWI.

Wiedeń, 6. 2. 'PAT). „N. Fr. 
P resse“ z Budapeszitu: W  sytuacji 
politycznej n:a Węgrzech nastąpił 
znamienny zwrPt który się wyraża 
ubliżeniem między opozycją a na­
czelnikiem państwa. Charakterysty­
czny w tym kierunku jest artykuł 
hr- Emanuela Karoiy’ego, asobistego 
przyjaciela naczelnika państwa Hor- 
thy'ego ogłoszony w „Pester Lloy- 
dzie“, a zawierający ostre zarzuty 
przeciw hr. Bethlenowi.

-oO-

Z e  ś w i a t a .
-f- Pensja dla wnuka Dostojew­

skiego. Rada komisarzy ludowych 
w Moskwie, postanowiła węmłacać 
Pensję doży wotnią wnukowi znafeo- 
nńiego pilsarza Dostojewskiego, An­
drzejowi Dostojewskiemu.

+  Na znair protestu przeciw no* 
wym podatkom we Francji, kupcy 
paryscy zamknęli onegdaj swe skle­
py na przeciąg jednej godziny. W, 
ouezwach poinformuwano, że Paryż 
i departament Sekwany opłacają 
48 prpcent wszystkich podatków w e 
Francji

+  Nowo utworzona akademja 
włoska. Rząd włoski zakupi w  Rzy­
mie L zw. pałac Fam esm a na Tra- 
vestere, gdzre znajdują się Rafaela 
Galatea i inne sławne freski. Paiac 
ten będzie siedzibą nowo utworzo­
nej akademii

B O N
„KURJERA LWOWSKIEGO'1

uprawniający do bezpłatnego zwiedze­
nia wystawy w Tow. Przyjaciół Sztuk 
Pięknych przy ul. Dzieduszyckich 1 

w dniu
7 fułego od 10 12  godz. 

Bon ważny dla jednej osoby.



,,KUkJER LWOWSKI" poniedziałek, 8 lutego 192C.

K M O N I K A ^
M ó w i ą ,  ż e . . .Dziś: rzym.-kai. 

C. Mięrop K., gr.- 
kat N. D. 3 po Boh.

Ju*ro rzym. kat. 
Jana z Malty gr.-nat. 
Ksenofonta.

REPERTUAR TEATRÓW 
MIEJSKICH.

TEATR WIELKI.
Niedziela o 3 pop. Carmen". Ceny 

zniżone popołudn.
Niedziela o 7.30 wiecz. „Kredowe 

Koło".
Poniedziałek 8 bm., o godz 7 wiecz. 

„Zygfryd* z udziałem M. Sowilskiego. 
Wtorek „Kredowe Koło".

TEa TR n o w o ś c i .
Niedziela o 3.30 pop. „Żółta rękawi­

czka-. Ceny zniżon„ popoł.
Niedziela o 7.30 wiecz. „Hrabina 

Marica". Gościnny występ Heleny Miłow 
sklej.

Poniedziałek tSbm. „Gdybym chciała.." 
Premjera.

. Wtoreic „Marjetta" 
ftEPLRTLAR TEATRU MAŁEGO.

Niedziela o 4 pop. „Urwis" (ceny, 
popularne).

Niedziela o 7.30 „W gołębniku1. > 
Poniedziałek „W gołębniku*.
Wtorek „W gołębniku .

CO ORAJĄ D7ISLAI W KINIE:
Apoilo: „Cud wilków".
Chimera : „Araoka".
Lew: „Odwieczny promień miłość 
Paiaca: „Miłość zaślepia" „Strach ma 

wielkie oczy".
 oo-------

Polskie Towarzystwo Muzyczne.
Wtorek 9 lutego: Chopinowski 

Wieczór kameralny.
Niedziela 14 lutego: Koncer 

Symfoniczny, poświęcony utwo­
rom Ryszarda Wagnera. Solista 
M. Sowilski. 1193

wszystkich dziwi bar­
dzo fakt, iż niejeden z dygnitarzy naszych, 
winny różnych przestępstw spokojny jest 
O S W Ó J  los.

dlatego się to dzieje, iż podobno w nieje­
dnej aferze nikt nie jest winien, chyba tyl­
ko... prasa, która fa ky  ujawniła. Mozę. to 
nieprawda, jak  również nieprawdą jest, że 
dużą hurtownię tytoniową iv jednem z wię­
kszych miast prowincjonalnych w Maio- 
polsce dostał ezlonek pewnego klubu po­
selskiego, który naturalnie podstawił kogo 
innego. Trudno się dziwić, iż brak do nas 
zaufania i że jest tak źle. Zdaje się że 
zniesie się to dopiero przy orzysziych wy­
borach. Wtedy nawet i ci najpotulniejsi 
w na,odzie: urzędnicy będą ju ż  zorgani­
zowani i wybiorą swoich posłów. Ustaną 
może protekcja, szwindle, nieróbstwo i ła­
pownictwo. Ale jak wyżyć do tego czasu, 
jak  wytrzymać to wszystko?

rrr.

— Teatr Wielki, daje dziś ipo raz 
pierwszy na popołudniowe przed­
stawienie po cenajch zniżonych, o- 
perę Bizeta: ..Carmen”, w1 pierwszso- 
rzędniem wykonaniu artystyczno - 
wokalnem.

W ieczorem ukaże się wspaniały 
poemat dramatyczny Klabunda: 
„Kredowe Koło”, które wstępnym 
bojem zdobyło sobie niebywały suk­
ces artystyczny i wyjątkowe powo­
dzenie.

— Teatr Nowości daje diJś po raz 
pierwszy na popołudniowe przed­
stawienie, po cenach zniżonych, far­
sę: „Medaljon Prababki”, w  dosko­
nalej reprezentacji artystycznej.

W ieczorem piękna operetka Kaj­
mana: „Hrabina Marica”, z gościn­
nym występem niezrównanej] prdma- 
donnr p. Heleny Witowskiej, w  par- 
tji tytułowej.

— „Gdybym chciała”, świetna ko­
media Geraldy’ego i Spitzera, ostat­
nia nowość repertuaru komediowe­
go scen stołecznych, ukaże się po 
raiz pierwszy w dniu jutrzejszymi w  
Teatrze Nowości, w  opi acowaniu 
reżyserslkiem p. Kwiatkowskiego, 
w  pierwszorzędnej obsadzie, z pp. 
Cza-kowska Kopczewską, Kwiat­
kowskim, Stępowskim, Relskim, 
Rzęckim. Komedja ta odniosła osta­
tnio nadzwyczajny sukces na sce­
nie Teatru Letniego w Warszawfe'.

— „Śluby panieńskie”, nieśmier­
telna-komedm Fredry, na liczne żą­
danie sfer szkolnych, powtórzona 
będzie po raz ostatni na popołudnio­
we przedstawienie dla. młodzieży 
szkolnej w  sobotę, dnia 13 b. m. w  
Teatrze Wielkim. W cześniejsze za­
mówienia na bilety przyjmuje Komi­
tet Rozrywkuwy dla młodzieży w 
budynku szkolnym im. Tańskiej 
w zy  ul. Jabłonowskich. Tamże 
przedsprzedaż biletów w środę 1 
czwartek od godz. 5—7 wieczorem.

— „Zygfryd”, wspaniaiy dramat 
muzyczny W agnera ukaże się w  
dniu jutrzejszym na scenie Teatru 
'Wielkiego, z udziałem świetnego te­
nora Marcelego Sowiikkiego, w 
partjji tytułowej.

— „Zaklęte trzewiczki”, bajka Be­
nedykta Hertza i W andy Tatarkie­
wicz ówny, ukaże się wgrótce w 
Teatrze W-eikim, pod reżyseria PP.: 
Faliszewskiego i Kalinowskiego.

— Józef Śliwiński, pianista świa­
towej sławy, największy współcze­
śnie — obok Paderew skiego — od­
twórca Szopena, wystąpi na poran­
ku muzycznym w niedzielę 14 b. m. 
w  Teatrze Wielkim, z doborowym 
i niezwykle urozmaiconym progra­
mem.

— Najbliższa premjera w Teatrze 
Wieigim — jak nam komunikują z 
Dyrekcji Miejskich Teatrów — po­
święcona toędziie twórczości polskiej. 
V/ drugiej Połowie b. m, nastąpi in- 
sctniizacja: 2-afctowej opery W łady­
sława Żeleńskiego: „Janek” i l-ak- 
towej opery Stanisława Moniuszki: 
„Verbum Nobiłe”. Premferę tę dy­
rekcja teatrów  przygotowuje z ca­
łym pietyzmem i starannością a rty ­
styczną, mii© szczędząc zapału, pracy 
i kosztów, by inscenizacja polskich 
oper w ypadła jak najv KRaniatoj. — 
Obsadę artystyczną tworzą czołowi 
śpiewacy naszej sceny. Reżyserię 
prowadzi p. Romuald Cyganik (bę­
dzie to debiut reżyserski tego w y­
bitnego artysty), dyryguje kapel­
mistrz p. Lehrer.

Równocześnie pod kierowni­
ctwem reżysera naszej opery, p. 
Mikołaja Lewickiego, rozpoczęto 
pracę nad inscenizacją głośnej ope­
ry  Tadeusza Joteyki: „Zygmunt Au­
gust”, która cieszy się obecnie o- 
gronmein Powodzeniem w Waiszu- 
wie.

• Dzisiejszy t. j. niedzielny pro­
gram Teatru Małego wypełni popo 
łudniu ..Urwis” Katerwy, który po­
raź trzydziesty już stale bywa wy-' 
sprzedany. Wieczorem „W gołęibni- 
vu” Ndkorowicza w nowych dekora­
cjach PoEtyńskiego przy współu­
dziale całego piersonalu Teatru Ma­
łego. Publiczność każdy akt przyj­
muje gorącymi oklaskami i szcze­
rym beztroskim śmiechem, jakie 
wywołuje ta przemiła, radosna ko­
media.

— Z muzyki. Chopinowski wie­
czór kameralny z programem obej­
mującym dzieła przeważnie dotych­
czas we Lwowie nie grane, odbę­
dzie się we wtorek 9 b. rn, Z pro- 
di keją tą łączy się jubileusz czter­
dziestoletniej pracy pedagogicznej 
artysty-muzyka i dla życia mu­
zycznego we Lwiowie wielce zasłu­
żonego profesora Alojzego Sladka.

Z targu.
Ceny nabiału: 1 1. mleka 30 — 40 

&r., 1 kg. masła 5 — 6 zł., 1 kg. se­
ra 1 — 1.20 zi.

Jaja po 15 — 17 gir. sztuka. 
Jarzyny: 1 kg. ziemniaków 10 — 

12 gr., buraków 20 gr„ marchwi 25 
gr„ cebul"' 50 gr., kapusta po 10 — 
20 groszy.

Owoce: 1 kg. jatwuk 40 gr. — 1.40 
zł., cytryny po 10 — 20 gr.

O O "  —

— Koncert Marji Hamerskiej - Le­
wandowskiej ((mezzosopran) odbę­
dzie się we czwartek dnia1 11 bm. 
w sali Ogniska Oficerskiego. Udział 
w koncercie weźmie również znany 
w sferach muzykalnych naszego mia 
sta p. Feliks Ziembicki. Akompanio­
wać będzie dyrektor Wallek - Wa­
lewski z  Krakowa.

Pani Hamerska - Lewandowska 
jest rodowitą Lwowianką. Młoda 
śpiewaczka kształciła się u pierw ­
szych mistrzów Lwowa i Krakowa. 
Na koncertach w Krakowie i Pozna 
iru odniosła szereg sukcesów, a 
krytyka miejscowa zamieściła bar­
dzo pochlebne recenzje.

— Wielki koncert symfoniczny po­
święcony arcydziełom R yszarda 
Wagnera z udziałem znakomite go 
solisty Marcelego Sowilskiego od- 
będzne się w nieci,zieię 14 b. m. Na 
poranek ten ustanowione zostały 
popularne, niiskie ceny miejsc

— Wystawa Juljana Fałata urzą­
dzona staraniem lwowskiego Tow. 
Przyj. Sztuk Pięknych w .gmachu 
Muzeum Przemysłowego jest w y­
darzeniem w życiu artystycznem 
naszego miasta. Sławny ten artysitai 
nie wystawiał juiż długi czas w e  
Lwowie; obecna w ystaw a lącz^ się 
z jubileuszem, w którym Czcigodny 
Senior Artystów Polskich obchodzi 
75 rocznicę swujego życia, Pemego 
zasług i chwały.

— Dajmy obiad dzieciom bezro 
botnych — oto hasło pod którem 
odbędzie się zebranie obywatelskie 
w niedzielę dtóa 7 bm. o giniz 5 po­
południu w  sali ratuszowej. Ofiarną 
,'Plubliazność zaprasza się do wzięcia 
udziału w  tern zetoraniilu. Ooiady mo­
żna zgłaszać w  lokalu płac Halicki 
1. 10 (pałac Biesiadeckich, I. p.) „Po­
moc dzieciom bezrobotnych" od go­
dziny 11 do 1. Komitet Obywatelski 
Polek.

— „Uniwersytet Ludowy im. A- 
dama Mickiewicza we Lwowie. We
w"torek, 9 b. m., odbędzie się odczyt 
prof Politechmiikiii, imż. Gabrjela So- 
kolnickiego ma tem at: „Zadanie ele­
ktryczność' w gospodarstwie domo- 
wern" z cyklu: „Zagadnienia życia 
codziennego" — z przeźroczami i 
demonstracjami. Sala Miejskiego 
Muzeum Przemysłowego, ul. Het­
mańska 20. Początek o godzinie 7 
wieczorem.

— Towarzystwo Metapsychiczne 
*m. J. Ochorowicza zaprasza człon­
ków swoich na posiedzenie tygo­
dniowe, które odbędzie się w' po- 
medriafck dnia 8 b. tn. o godz. 19, 
w  lokalu ip/rzy ni. Ossolińskich 15, 
parter na prawo. Na porządku dzien­
nym referat p. Józefa Switkowskie- 
go p. t.: „Magnetyzm a  hypnotyzm”.

— W wodach miejskiej kolei elek. 
znaleziono: papier litotrotogatorsiku 
książkę, okulary w futerale, przeście­
radło, 2 pary spodenek, laskę, ko­
szulkę męską, pierścionek damski.

— Wydaliła się z domu i dótąd 
nie wróciła 15-letnw Aniela Gruber, 
córka kupca, zam. przy ul. Zielonej 
1. 52.

W

Go się stało w miaście 1
— Zamach samobójczy szereS^' 

ca 26 pp. Dnia 5 bm. poipoł. w 
szarach 26 pp. przy ul. KleParo^  
skiej w 8 kompanji, w czasie 
czemu broni przyszło dc spr: 
między szeregowcem 
Frączkiem i jednym z 
broni o galganek W czasie 
sprzeczki, Frączek uniesiony 
wem uderzył przeciwnika kolbą K*’ 
rabinu w głowę, raniąc go dotkli^~ 
Frączek w obawie przed o d p o ^
dzialnością karną postrzelił się 
rabinu. Kula przeszyła gardło. &  
goto wie wojskowe odwioizlto Fra<̂  
ka w  beznadziejnym stanie do 
skowego szpitala. Żandarmeria ^  
skow a wdrożyła śledztwo.

— Kradzieże i włamania. W 1111 
cy na 6 b. m. nliieiartani złodzieje 
mali się do kantoru wymiany 02& 
sza Griissa przy ul. Trzeciego1 M" 
1. 8, skąd, po1 rozbiciu dwóch kas' 
skradli 200 zł. — Za system a ty s4  
kradzież różnych przedmiotów” 
szkodę N. Tennembauma, zam 
Pasażu Fellerów 1. 6, aresźtioWf 
służącą Zofję Meritów. — Za us^ 
waną kradzież kolejową areszt-/* 
no Michała Dziada, robotnika, 2$ 
przy uil. Bi-af obo-rski ej 1. 44.

— Usiłowane samobójstwo. St3*jj 
sław  Alber, 1 9-tetn.i uczeń sl i 
handlowej, zamieszkały przy u®® 
Leona Sapiehy 1. 59, w  zamiarze ** 
mobójczym strzelał do siebie z *3 
wolwetru, raniąc się w  lewą pk" 
Wezwane pogotowie odwiozfc ; 
w groźnym stanie do szpitala. ^  
wód usiłowanego samobójstwa 
raziie nieznany.

— Zwłoki noworodka na cm® ■ 
iz u . Dnia 5 b- m., na cmentarzu ^ 
diowskim przy ul. Piliichowskiiioii, J 
grabarz, Benjamir Haupt, iznaila^ *" 
jednym z grobów" zwłoki 6 - 
siecznego niemowlęcia płci żeńsj 
owinięte łachmanami-.

Zwłok: odstawitono do Inistyl 
medycypy sądowej, zaś za n p  
wszcizęito poszPkwanaa.

— Prog-idr Kasyna i Koła I 
Art. na bieżący tydzień: We ozW* 
tek, 11 b. m., o godz. 20, wykłai 1 
Marjama Szyjkowskiego, profes^ 
literatury polskiej na Uniwersy 
Karola w Pradze p. t. „Unja 
ralna czesko - polska”. Słowo vrS> " 
pne wypowie prof. dr. Kazimi1 
Lehr - Spławińskl.

 oo-

 oo-------

Z kraju.
X Straty warszawskiego Pr^

sięblorstwa tramwajowego z
du sitrajiku wyniosły do 5 bm- 
tysięcy złotych.

X prymas ks. Dalbor w
niu -ciężko zachorował, Stan 
zdrowia jest groźny.

X Cena Chleba w Warszawie
niżona znowu została od 5 to. m

URZĘDNIK SKARBU-SZPlSGlf 
Warszawa, 6. 2. (AW.) Oci1 

szego czasu policja polityczni ‘ 
dziła w Grodzisku urzędnika 
toowego Pawła Szczuruka, 
ca, podejrzanego o działalność

dT

gowską. W istocie, rewizja pfz 
wadzona w jego mieszkaniu do® ^ 
czyła obciążających dowocó^ p, 
postaci szyfrowanych pism i y  
dokumentów'. Szczuruka o^a^ 
w więzieniu w Żyrardowie-

do.

Pt
kirę
M)q
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Kurjer ekonomiczny.
BnH» r^8 ' 5* lutego. Cona ropy
dni u1 P°woli. W ostatnich

a . Pocono 158—160 dolarów 
sła*?0*51̂ 110.76 wag°ny marki bory- 
żari ^  większych partjach
c?* m V ? 2 ~ 163 dol. F,rma „Bra- 
ia Nobel- dowierciia szyb „M 11“

dziPnCZą L°wą Pr°dukcją 3 wag. 
Naftoli" ma »Nafta- na kopalni 

szvhn Podwierceniu starego
uzyskała 2 wag. produkcję.

v'3ROTY PRYWATNE.
W jfekof-a. Obrót oży-

Ooiary amerykańskie 7-38 — 7.40; 
Qol. kanad. 7.20 — 7.22.

' ^TRz-r MAME ROZBUDOWY 
PORTU UDYNSK1EOO.

r'  •^projura budujące port opóźniła
^  °®rouuue z pracami, któr,e w tej
i sa zuipemie wstrzymane. Na

styczną* miało być gotowych 450
nJL dvv nadbrzeża, niema zaś ani.

ra> 4 nie zapowiada się, aby
Oddano coś do użytku. W

2m ę'Ps,twie teSO opóźni się też
] ■ ” ‘ "Owanie kranów mostowycn,

re mają służyć do ładunku wę-
«n.‘ ^ C*erpi na tem Podniesienie SPrawności p0nŁ

SpÓŁDZlELCZOŚC UKRAIŃSKA 
N W POLSCE.

1ql> ^ teienie 3-oh województw Ma- 
1.8ftri Wschodniej działa około 

kooperatyw ukraińskich. W ięk 
ĵ j czCść jest .zjednoczona w zwiąiz- 
, pPowiaitowe, te zaś, w tak  zwanym 
ra5 j tros°inzie“. Około 100 koope- 
» " natęży do „krajowego związ-
je |nr̂ aziTieg0”, który kontroluje 
repiezem 0rSanizacyjnym i
czt ; i w a^dz^01̂ 0 raay spóldziiiel-

kooperatywvaS S 311 Poszc^ -
100 członków m ■ ą iWzeciętniiie 
około 10 tys£ ajrf ° brÓt r°°Zny

f  ego okołc l?0G - "wa r ?  
koo.pcr^tj’ wach cU 6 wszystkldl' 
koło 480 skupionych jest o-
^ i m f  I  fi- C"!1unków- * z ich ru­
ny obrót 0 0 tys. osób. Rocz-
w E -  o k o ł f ^  kooperatyw

~  s e
kurun,’ Z cyfr Powyższych 

^  iż kr eaatyWy ukraińskie, mi­
ja P o w S  i020 nie prxcdst;iwia- 
b^ Z ‘ ^  ffrupują w smule 
S2lkota ^ llosci członków; a są

4 ° ^ a naroctowego

i S t  “ a w n i  WĘGLA.
'• b- S  f n'"'“ dioi styczeń
^ d s ta w t!  U w%gla z Polski łfo arwiua się naisitenHia,™-^dstaiw^o • Własta z

Austrii Alf r!a,st® uiąoo: wywóz 
1 JugosS Ogier, Czechosłowacji
fchczasr utrzi muje się na do-
^ Aim Poziomie. Eksport do
kbk.g.) ’ ary zimiejisizył się e końcem 
^Zjuó&f ro,ku — w  sty cantu
Siki. t „ S,lę 2mowu’ Iecz natrafia na

angieiskie-
^acuuTeckiego (między immemi re- 
się Wftcnff0 P,0fzatem eksportuję 
Partń,, 1 m  Potrzeby marynarki do 

w Sżczaciinie.
Ł°S I  KUPILI WRZECIONA 

p ŁÓDZKIE.
włoskiego kon- 

ł-cd^i ^  włókienniczego zakupfli w 
Zą firmy Elsner wrzeciona 
t. ]q,‘., ” dolarów. Wrzeciona te w 
% d  3 kosztowały 580.000 rubli. 
dane ' 'aty miały one być sprze- 
Czej Zgierskiej firmie włókienni- 
ski jj: a 150.000 dolarów. Rząd pol- 

P° / W°lil iednak wówczas na 
ta ą i 7 1 z tego powodu transakcja 

naną nie została.

* Sprawa organizacji sprzedaży 
skór krajowych na rynkach mało­
polskich omawianą była 5 Ib. m. na 
konferencji w minist. handlu i Prre* 
mysłu w obecności przedistawieiell 
Izby 'handlowo-prźeimysłowej we 
Lwowie i Krakowie, delegatów 
przemysłu garbarskiego i małopol­
skich organizacji kupieckich.

UPADŁOŚCI W POZNAŃSKIE'!. 
W ostatnich dmach szereg firm 

wiłókienimiczych przeważnie na Po­
morzu i w Poznańskiem ogłosił 
upadłość:

A. Jiucewiioz, B. Kossobudzki, I. 
Grosman, Kłyszyuski i Wiróbel, 
Sziem, Iiifltc, Kamieniecki (w 
Łucku).

Kurjer Kadjbwy
PROGRAM RADJOKONCE1RTÓW 

na dziś:
Berlin (505). Godz. 20.30. Koncert.
Medjolan (320). Godz. 21.00. Kon­

cert wieczorowy.
Praga (358) Godz. 20.00. Koncert.
Rzym (425). Godz. 20.40. Konceit 

orkiesitralny.
Tuluza (441). Godz. 21.45. Koncert 

symfoniczny.
Zurych (515). Godz. 20.15. P ro­

gram wesoły.
Wiedeń (530). Godz. 20.00. La Bo- 

hernc, Pucciniego.
Angielskie kondensatory Square 

Law, Low loisis, głośniki Stevensa i 
wszlBe części składowe do radio­
aparatów i gotowe aparaty do na­
bycia także w firmie Kinofot, Lwów, 
3 MaJa 11 a.

Radiotechnika w Rosji. W Peters­
burgu wydano zazwoleima na urzą­
dzenie 4.500-nej amatorskiej radio­
stacji odbiorczej. Takicli zezwoleń 
wydaje się w  Moskwie i Peters­
burgu przeciętuii-e 40 dziennie. 
ODCZYT O POLSCE W RADJO -  

OSLO.
Stolica Norwegu, od niedawna po­

siada stację nadawczą, doskonale 
prosperująca, o programie doboro­
wym. Jedna z transmisji poświęcona 
była Polsce. W ygłoszony został od­
czyt ,.0  Polsce w wieku dziewię­
tnastym”. Tysiące więc norweskich 
radjofilów dowiedziało się tez o dnia 
o hjstorji kraju, dla nich może do­
tychczas obcego.

ROLNICY AMERYKAŃSCY 
A RADJO.

Jakiem powodzeniem cieszy się 
radio wśród farmerów amerykań­
skich, wskazuje najlepiej statysty­
ka. A więc w  r. 1923 wynosiła licz- 

j ba apuraiów odbiorczych, zareje­
strowanych u rolników 145.000, w r. 
1924-ym 365.000, w r. zaś 1925-ym 
550.000.

OPORNI RADIOSŁUCHACZE.
Nie bacząc na wysokie kary , 

przewidziane na ,jPiods:!uchiwaczy” 
albo „skrytosłuohaczy" radiofonicz­
nych w  Anglji kary wynoszące po­
kaźną sumę kilkunastu funtów szte.r. 
oraz więzienie, oblicizają liczbę nle- 
zarejestrowanych aparatów w An­
glji na 600.000!!

PROJFKT ZBUDOWANIA PIEKAR­
NI MECHANICZNEJ W WARSZA­

WIE.
Warszawa, 6. 2. (AW.) Minister 

spraw wew nętrziych p. Raczkie- 
wicz przyjął delegację spółdzielni 
stowarzyszenia spożywców w W ar­
szawie, która przedstawiła proj:ekt 
wybudowania w W arszawie wielkiej 
piekarni mechanicznej.

KURJEH SPORTOWY.
Wydział Gier i Dyscypliny LZOPN

komunikuje, że dnia 10 lutego i 18 
lutego b. r. odbędzie się losowanie 
mistrzostw klasy C na rok 1926, ka­
żdorazowo o godz. 7 wiecz. w  loka­
lu Związku przy ulicy Potockiego 
L 10 f: p.

Lwowskie kluby klasy C wyszlą 
na dzień 10 b. m., zaś zamiejscowe 
kluby na dzień 18 b. in. swydh dele­
gatów.

SUKCESY NARCIARSTWA 
POLSKIEGO WE FRANCJI.

Po obliczeniu mmktacjii w mi­
strzostwie Firaneii. które jest otwar­
te dla konkurencji międzynarodówek 
okazało się, że mistrzostwo Francji 
zdobył Szwajcar, Biscljof, notą 
36.187 pkt. Drugie miejsce w mi­
strzostwie Francji zdobył Józei Bu­
jak notą 29.062 pkt., trzecie Stani­
sław Gąsienica - Sieczka 28.087 pkt.

Krajowe mistirziostwo Francji zdo­
był Payot, dalsze miejsca zajęli Mar­
tini i Bria;nęon.

Zawodników naszych przyjmowa­
no bardzo serdecznie, Bujak Józef 
Wiraća do Zakopanego, a Krzeptow­
ski i Sfeicaka udają się do Griine- 

Tyalden lub Wengen na mistrzostwa 
Szw ajP ir"

KTO JEDZIE DO SZTOKHOLMU.
Skład hockeyowej reprezentacji 

Polski, udającej się na Ńordiska Spe- 
len do Sztokholmu jest następują­
cy : Czaplicki, Kowalski, Żeorowski, 
Kulej, Tupalski, Adamowski. Gra­
cze rezerwowi: Rybik, Nowikow
((Polonia) i jeden z graczy Toruń­
skiego Kil Sportowego. Ekspedycją 
kieruje Semadeni. Co się stało z ka^ 
pitaniem Związku hockeyowegto — 
Osiectmskim — Czapskim — i czy 
jedzic — nliesiety, nie wiiemy.

Wacław Kuchar, wzyw any dio 
wzięcia uidzuału w  wyprawie dzięki 
apindi całej prasy lwowskiej, odmó­
wił wżięcia udziału w  ekspedycji 
z powodu braku treningu i niemoż­
ności wyjazdu ze Lwowa.
Pozatem dzisiaj gra pieirwszy mecz 

pSitó nożnej. A jednak szkoda, że 
Wacek do Sztokholmu niei pojedziel

POPUI ARNOŚĆ PIŁKI NOŻNEJ
W  ANGLJI,

Jak głęboką i jak silną jest popu­
larność iptłki noiżliej w  Anglji, świad­
czą damę statystyczne z  ostatnich 
meczów o puhar. Na meczu Man­
chester City — Huddersfiełd było 
75.50C0 widzów, którzy zapłacili 
4.868 funtów szterlingów za. wstęp. 
Mecz Fuuderland - Sheffield sikupił
62.000 widzów, Aston Villa - Alblon
52.000 widzów.

ŁKS i PZPN.
Zarząd Łódzkiego Klubu Sporto­

wego został zawieszony przez PZ 
PN za odmówienie okazania ksią­
żek klubowych do kontroli. Chcąc 
umożliwić delegatom swym wzię­
cie udziału na walnetn zgromadze­
niu ŁZOPN-u musiał ŁKS książki 
swe oddać do kontroli. Mimo to 
ŁKS odwałał się do Związku Związ­
ków Sportowych przeciw zmusza­
niu do okazania ksiąg, ponieważ 
3 art. norm organizacyjnych ZZ 
mówi ż e : „wkraczanie związków 
w wewnętrzne życie klubów i zrze­
szeń nie może mieć charakteru 
rozkazodawczego". Sądzimy, że je­
dnak ZZ nie zgodzi się z forma 
interpretacyjną ŁKS-u.

FRANCUSKIE DRUŻYNY RUGBY 
M POLSCE.

Na wiosnę ma przymyć kilka dru­
żyn francusicich do Polski dia roze­
grania szeregu zawodów rugby z  
drużynami polskiemi.

Równocześnie projektuje się mecz 
rugby Arnija Francuska — Armja 
Polska na wzór dorocznych rozgry­
wek między Francją, Belgią i Anglją.

H0CKEY POlSKI W SZWECJI.
Podana przez nas wczoraj nota­

tka o wyjezdzie naszej drużyny re­
prezentacyjnej  hockeyu na lodzie, 
do Sztokholmu na Igrzyska Półno­
cy, czyli tak zwaną Olimpjadę z i­
mową sprawdza się całkowicie. Rze­
czywiście, musi się podziwiać, ru­
chliwość i przedsiębiorczość naj­
młodszego z naszych związków 
sportowych, jakim jest zwfąrefc 
hockryowy, który zdobywa się już 
na drugą wyprawę w roku bie­
żącym.

Oby ta druga wyprawa była ró­
wnie udatna jak pierwsza.

Polska reprezentacyjna drużyna 
hoCKeycwa wyjeżdża z Warszawy 
we wtorek 9 lutego„ aby przed 
pierwszym meczem, który rozegra 
ze Szwecją mieć jeszcze 2-3 dni 
treningu. Skład drużyny ten sam 
co ostatnio.

Zapisujcie się do Ligi Obrony 
Powietrznej Państwa.

U J E J S K I T E A T R  W 1 E L K  I 
Początek przedstawień o godz. i '30

Niedziela 7 stycznia 1926.

Kredowe kolo
(,KREUEKRE1S“)

Poemat dramatyczny v  5-ciu aktach — 
wedie chińskiej legendy — Klabunda. 

OSOEY
Czang Haitang Hańska
Pani Czang, jej matka Pillerowa
Czang-Ling, jej brat Peliński
Ma, mandaiyn Żytecki
Ji Pei, jego icna, pierw­

szego stopnia Rasińska
Pao, książę Stępowski
Czu-Czu, sędzia Fertnei

zao, sekretarz sądu Szosland
Tong, właściciel herbac. Kalinowski 
Położna Rowińska
Kulis I Koczyrkiewicz
Kuits 11 Belski
I szy żołnierz Bielecki
II-gi „ Czaki
III-ci „ Przystawski
IV-ty „ Neuman
Woźny sądowy Dobrski
Oberżysta Lewicki
Poeta Rzęcki
Mistrz ceremonji Wierzbicki
Policjant Czaszka
Gejsza * * *
Urzędnicy sądowi, gejsze, publiczność,

dziecko, policja, żołnierze
Reżyser: Eduard zyteerf*

TEATRN0W05CL  
Początok o godz. 7 '30 .
Niedziela 7 stycznia 1926.

Hrabina M arica
Operetka w 3 aktach Juljusza Brammera 
i Altreaa Grunwalda, muzyka Emeryka 
Kalmana — Przekład Andrzeja Własta. 

OSOBY -.
Hrabina Marica Milowska
Ks. Maurycy Dragomir 

PopulfoCu Kowalski
Baron Koloman Żupa.., 

dziedzic z Warażdynu Tatrzański 
Hrabia Tassico Endrddy 

Wittenberg Kuligowski
Liza, jego siostra Rylska
Karol Stefan Liebenberg Bojanowski 
Ks. Bożenna Cuddenstein

z Chlumeczu tópprpwieżowa
Peniżek, jej kamerdyner Szosland 
llka Dambrosy . Żelicho wska
Czeko, stary sługa Maricy Kopczyński 
Berko, cygan Jasiński
Mama, m.oda cyganka Sknngerowna 
Conferencier Szymański
Sari I * * *
Mariszka >dzieci wiejsk.
Ersika |

Reżyser: Filip Kuligowski
* * *. *   *

-0 0 -



10 ,,KUiRJER LWOWSKI*1 poniedziałek, 8 lutego 1926.

„• - ■  -------------
wykonanie pierwszorzędne, pod kierownictwem fachowych sił zagranicznych, z materjałów 
powierzonych lub własnych, pierwszej jakości wyrobów bielskich poleca S a f o n  k r a w i e c k i

Marek  Ams te rdam i Ska. Lwów,  Pa sa ż  M i k o l a s c h a ,
KRÓJ NAJNOWSZY! — KREDYT 6-MIESIĘCZNY. — CENY PRZYSTĘPNE!

— — Zamówienia z prowincji wykonujemy w przeciągu 48 godzin! — — 1171

DLACZEGO
DLATEGO,

Jesienne Ta.gi Wiedeńskie 
— 1325 r. były tak udane? — 
że w Wiedniu, jako rynku cen­
tralnym środkowej Europy 70C0 

wystawców polecą swoje wyroby w obfitym wy­
borze i po najniższych cenach !

Dlatego też odwiedźcie

10. WierieiiskieTaff lię̂ ynaroflowe
od 7 — 13 marca 1&2G r.

Imp.azy specjalne:
Międzynarodowa Wystawa Automobili i Motocyklów, 

„Elektryczność w rolnictwie",
„Techniczne nowości i wynalazki", 

Wystawa myśliwska.

Wiza mirtowa M m i
Z, legitymacją Targów i z zagranicznym paszpor­
tem wolne przekroczenie granicy. Zniżka biletów 
na kolejach polskich, czechosłowackich i au- 

strjackich. 1162
Informacje wszelkiego rodzaju i legitymacje Targów 

można otrzymać przez

Wiener Messe, A. G., Wien VII.
jak również u honorowych przedstawicieli

Lwów, Konsulat Austrjacki, ul. Pełczyńska 35.
„ Biuro Podróży „Orbis* jagiellońska 20|22.
„ RadcaHandlowy Oscarrabian, ul Legjonów5
„ Schenker <£ Ska, Tow. Akc. dla Międzyna­

rodowych Transportów, ul. 3-go Ma ja 5.

Z A K Ł A D Y  £  HEGEDUSl
GRAFICZNF = Sp. z ogr. odpow.  ------_ r
L w ów , u l .  Sw . MICHAŁA - i  I
(uoczna Kościuszki) Do.., wia3DJ Tel. Nr. 19-14. f l

wykonują pierwszorzędne
AKCJE, ETYKIETY,

SYGNATURY,
PAPIERY WARTO­

ŚCIOWE, PLA­
KATY, REKLAMY,
DYPLOMY, NUTY,

Nauka i wychowanie.
C T ^pN G G R A Fji wyucza 

* i—' wszystkich listownie 
bezpłatnie, celem propagandy 
Instytut Stenograficzny, Anto­
niego Woinara, Warszawa, 
Krucza 26 1124

A NTOfil FVLVX z Siecho;

książeczkę wojskową wys, 
wioną przez P. K. U. 
dnia 10TV. 1923,

DEZPŁATN1E wyucza ste- 
nografji listownie Rt 

dakcja Stenografa Polskiego, 
Warszawa, Mokotowska 57.

1163

Posady i praco.
pOSZUKUJĘ posady słu- 
r  żącego do biura lub do 
jklepu. Zgłoszenie do adm 
Kurj. Lw. pod „Służący".

1113

nadto
wyroby litograficzne 

t ł o c z o n o
oraz wszelkie roboty 

w zakres
A R T Y S T Y C 7  N E J  
L I T 0  G R A F J I

wchodzące. 118n

\17YCHC WAWCZ\ NI izra 
”  el. rozumiejąca szycie 

i gospodarstwo przyjmie po. 
isadę na wyjazd. Zgłuszenia 
do adm. „Kurjera Lw." Wy 
chowawczyni. 1178

Różne.

I N S E R U J C I E

Wydawnictwo „Nowa Szkoła"
I.WÓW, PAŃSKA 17. 

poleca dla Nauczycieli: Ruchome abecadło szkolne poi 
3*50 zł. abecadło dla dzieci w pudełkach po 060 zł., tabli­
ce ruchomego auecadła szkolnego po 5 zt. Porto opłać; 
zamawiający. Wskazówki metodyczne do abecadła i cenniki 

25 gr. w znaczkach poczt. 1189,1

I  , M W

Wielki wybór

KILIMÓW GLIN1ANSKSCH
oraz

Wyrobów KOSZYKARSKICH
poleca najtaniej

„ K I L I M  GLINIAŃSKI“
I y w Ó w  753

Halicka 5. —  Filja: Kopernika 23.

Ucz się , w nau ce tw a p rz y sz ło ść .
1) Chcesz uzyskać cenzus nauki z klasy 4, 6, 8 gimn. 

||(potrzebny do awansu lub stabilizacji). 2) piagniesz po­
siąść ogólną wiedzę niezbędną w pracy i życiu (prosp. 

! Ul). 3) chcesz nauczyć się szybko ję :yka angielskiego 
niemi jckiego, mb francuskiego (prosp. II.), wpisz się za­
raz na: „Powszechne Kursa Korespondencyjna Matura", Kra­
ków, ul Karmelicka 35. Uczą P. P. Profesorowie szkół 
średnich i Docenci Umw. — Próbni, lekcje na 8 dni, po 
nadesłaniu zł. 3. (w znaczkach). Wpisy na II. semestr do 
1. lutego br. Informacje i prospekta bezpłatnie. Na ul- 

I  powiedź znaczki. 1121

Znane ze swej jakości

N A S I O N A
I stniejącej od 56 lat firmy

Ł FREEGE
do nabycia w bieżącym se­

zonie także
we L w o w i e

ul. Trybunalska 3 a.
(dawny Sklep Ziemianek) 
Cenniki ilustrowane na 

żądanie. 1161

CORTEPIAN „Wirth set; 
* ler-Bósendorfer" krzy*, 
wy, stan i wygląd bŚ 
dobry, sprzedam okazyi®L 
Kopernika 26, parter, ofiara' 
Skleniarski. RJ,

- Ę > ,
{/"anarki „Starckowskie" f
"»• grodzone: Poznań 
tym, Warszawa srebr®r 
Królewska Huta srebr®Ę 
medalem i dyplomem ho®, 
rowym, wysyła pocztą 1* 
miczki po 10 zł. Lwów, 
deckiego 5 Starek. *‘ -l

iSŁ-«As:e»cs. n« lufcowe .»WIBDZA‘*
pod osobisiem kierown. prof. Bogusława Butrymowicza 

Kraków, Studencka 14. 
przyjmują wpisy na drugie półr. loku szkolnego 1925]26.

K u r ^ a  obejmują:
1) Kursa mźirryczne: gimnazjum klasyczne, humanistyczne, 

neohumanistyczne i matematyczno-przyrodnicze i-roczne 
i 2-letnie.

S Kurs niższej szkoły średnio] w zakresie 4-cii klas.
9) l ‘irs ser.Miiarjum nauczycielsklogo 1-roczny i 2 letni.
I )  Kurs szkoły handlowej jednoroczny i półroczny.
S) Analogiczne Kursa pisemne wszystkich typów, zapomo- 

cą świeżo przez fachowych profesorów opracowanych 
skryptów, wskazówek i programów nauki, połączone 
zostały z Kursami zbior^wemi w Krakowie i prowa­
dzone są przez uczących na powyższych Kursach pro 
fesorów szkół średnich równolegle z normalnym to­
kiem nauki tychże Kursów.

Na kursach „WIEDZA" udzielają nauki tylko naj­
wybitniejsze siły fachowa gimnazjów krakowskich od 5 do 
G-cłu godzin dziennie.

Spis grona profesorów do przejrzenia w sok „Lai facio.
Wszelkie potrzebne podręczniki do ayspozycji ucz­

niów; 'nic). Dia wojskowych i in w a ,!d ó w  25 procent opu­
stu. Wszelkich informacji udziela się bezpłatnie. 181 f

i
WŁASNY WYRÓB —  CENY FABRYCZNE i

KOŁDRY S S 27-50;
M A T F R A P F  2 TRAW- m o r s k . oo42  
IY IM  I  L n A U l L  i WŁCS ENNE od &5 "
PCJUSZKI pierzane od 17*50. —  GUI OWE 
PRZEŚCIERADŁA pou kołdry od 11*50. "

„ na posłanie o*1 6 50 . —
Gotowe poszewki od 4  —  KOCE —  Ka PY j 
FIRANKI —  DYWANY itp. sprzedaje najtaniej '

FABRYKA POŚCIELI i
PIETRUSZEWSKI-MLEKO

Lwów, K0RALNICKA 6. —  Telef. 3 7 -7 2 -
DLa ZAKŁADÓW. — SZPITALI i t. p -  C E l^  | 

Ł OFERTOWE N-SK1E. 1069 k
O I
' c '

Wszech nauk f la . I A r H o l  b- sekundarjusz 
lekarskich W l»  J . ł ł l U C I  państw, ord. obecnk.gf 

Kołłątaja 5. od 12-1 i 3-5. *3

Z zniżki dolapa

p0’JV0DU a m o f o n y
i Byś ■ |kfl W do sayo ia  w
I m i l a  A  GRATACH 1 6

S. ARNOLD, Lwów, Kazimierzowska 13
Wielki wybór płyt. gramol, po cenach fabr.

Zawiadamiam 1136 
WP. członków N, U. Z. Y. i prywatnych, że prowadzę 
pracownię obuwia na własną rękę w nowym lokalu, 
przy ul. Wałowej 23. Wykonsnie szybkie i sta-

Józef  Hryczuk.

Marja Ludwito RZEPECKA
Lwów, H ilicka 20, III. p. 

artystyczna wytwórnia kwiatów poleca się 
na KARNAWAŁ. 729

UPRZYWILEJOWANY
U R Z Ą D  Z A S T A W N I C Z A

J . 0 N S  P I U S "
we Lwowie, ul. Skarbkowska 12.

podaje do publicznej wiadomości, że zas.a1*̂  
zapadłe, a mianowicie przedmoty złote, sreur®' 

oraz kiejnoiy przyjęte w czasie
od dnia 1. stycznia 1924 do 1. grudnia 192?* 

Od Nr. 1. do Nr. 12376
zostaną dnia 16. marca 1926 od godz. 9—I w P.® 
łudnie przez publiczną licytację (w myśi l ' 
śtatutu) najwięcej dającemu za gotówkę sprzed®11

U W AG A: Opłata zaległych odsetek wstrzynj^L 
licytację. W dnii- licytacji wykupna, ani

odsetek nie przyjmuje się. *

n n łn c 7a ó  ■ Za wiersz milimetrowy: Zwyczajny za tekstem 12 gr. Nadesłane i nekrologja 30 gr. Na pierwszej kolumnie 5'J gr. -
U y i U u L I l l l  a 1 —  i   ~ Dn_ A(\ a r  D« tronni^a L-nmiitiilr-itu a r  n7l’a ł Plfrtnriłniriłfiir Af\ a r  DrnKtio nrr)nc7Pnia 75 Ira-żWu U/WM7 fi O t .  ^i ,v rubryce „Repertuar* 40 gr. Po kronice, komunikaty 36 gr. Dział ekonomiczny 40 gr. Drobne ogłoszenia za każdy wyraz 6 gr.

1 sprzedaż 8 gr. Matrymonialne 12 gi Poszukujący pracy 2 gr. Na kolumnie tekstowej paski i inseraty po 36 gr. Ogłoszenie zagraniczne o 50°/n drożę____

Nakładem Nowej Spółki Wydawniczej. Odpowiedzialny redaktor - adeusz Stroiński
Z drukami Polskiej we Lwowie, Chorąźczyzna 17, Tel.29-19. pod zarz. Z Kiełbusiewicza


